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Józefa we Lwowie, rzeczywistym nauczycie- 
lem szkoły realnej w Jaro-ławiu. 


Zaproszenie do przedpłaty 


Pan Namiestnik zamianował koncepto- 
wego praktykanta tutejszej dyrekcyi policyi, 
Gabryela Kreinera, koncypistą przy e. k. 
dyrekcyi policy! we Lwowie. 


Przedpłata na „Gazetę Lwowską“ 
wynosi półrocznie w miejscu od (1 
lipca do końca grudnia) 6 zł.. pocztą 
8 zł; ćwierórocznie (od 1 lipca: do 
końca września) w miejscu 8 zł, po- 
cztą 4 zł; miesięcznie (od 1 do koń- 
ca każdego miesiąca)'w miejseu 1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 et. 

Prenumeratorowie półroczni (k tó- 
rzy prenumerują od 1 lipca 
do końca grudnia) otrzymują 
„Przewodnik naukowy i literacki“, do- 
datek miesięczny do „Gazety Lwow- 


Obwieszezenie 

c. k. Prezydyum  Namiestnictwa z dnia 
29 czerwca 18-0 l. 63:», którem się ogła- 
Sza rozporządzenie wys. e. k ministerstwa 
Sprawiedliwości z dnia 16 czerwca 1880 
wzgiędem wcielenia gmin Janowice z przy- 
ległościami i Wróblowice do okręgu miejs. 
deleg. sądu powiatowego w Tarnowie. 


skiej“ bezpłatnie; Ćwieróroczni zaś i PdboGki 
jesi i dopłata: pierwsi 75 ct., ' 
E R: 1 Rozporządzenie 


drudzy 30 ct. Przewodnik prenume- 
rowany osobno kosztuje rocznie 4 zł., 
półrocznie 2 zł., ćwierórocznie 1 zł. 


e. k. ministerstwa sprawiedliwości z doia 
16 czerwca 1580 r. względem przydzie- 
lenia gmin Janowice i Wróblowice do okrę- 
mare | GU SĄdu powiatowego delegowanego miejskie- 
: go w Tarnowie w Galicyi. 
CZESC URZĘDOWA Na zasadzie ustaw z dnia 1] czerwca 
1863 1. 59 Dz. u. p. i z dnia 26 kwietnia 
| 1878 |. 62 Dz. u. p. — zostają gminy Wró 
Jego © ik: Apostolska Mość raczył | blowice i Janowice z Gierową i Podbrzeziem 
najwyższem pismem odręcznem z dnia 24 z okręgu sądu powiatowego w Wajniczn i 
czerwca b. r. nadać najłaskawiej c. k. pod- | sądu krajowego w Krakowie wyłączone i do 
komorzemu, właścicielowi dóbr w Galicyi i | okręgu sądu powiatowego miejsko delegowa- 
dożywotniemu członkowi Izby Panów Rady | nego. a względnie sąda obwodowego w Tar- 
peństwa, Wilhelmowi ze Stawczyna hrabiemu | śowio edsioiwb: 
na Bieczu Siemieńskiemu-Lewi-| Powyższe rozporządzenie wchodzi w 
ckiemu, w uznaniu jego pożytecznej dla | życie z dniem l września 1880 r. 
ogółu i patryotycznej działalności, godność | Stremayr w. r. 
tajnego radcy z uwolnieniem od taks. | 


JR... sf R dał | Z powodu panowania księgosuseu w 
NACE e S Weena „ED | Janczyńcach i Zawału, rossyjskich miejscowo- 
gimnazyalnemu profesorowi w Kołomyi, Win- ! sciach na pograniczu powiatu borszezo wskie- 
centemu Stroee, posadę w gimnazyum u: go, wedle postanowień $. 6 nstawy z dnia 
św. Anny W Krakowie, a profesorowi szkoły 29 lutego ruku 1880 De” utpe 37 ustano- 
realnej w Jarosławiu, dr. Ludomiłowi G er- | WIouy został przepisany $. 27 tej ustawy 
J í okręg zarazy, do którego należą na-tępujące 
manowi, posadę w szkole realnej w Kra- 


y » í miejscowości powiatu borszezowskiego: Pod- 
kowie, i mianował Mieczysława Zaleskie- filipie, Wierzbówka, Załucze, Niwra, Krzyw- 
go, suplenta w gimnazyum Franciszka 


' eze, Germakówka, Zalesie, INswosiółka, Ba- 


bińee ad Krzywcze, Iwanie puste, Filipkow- | ugodowej, obawiając się, żeby hr. Taaf- 
ce, Mieholków, Chudykowce, Mielnica, Mi-|fę nie popadł w końcu w błędy, któ- 
chałówka, Kudryńce, Zawale, Dzwiniaczka, d ośmiu data R 4%) 
Paniowce, Babińczyki, Łatkowce, Dzwino- re przed ośmiu aly Spowodoway U- 
gród, Trabezyn, Olchowiec, Wółkowce nad padek hr. Hohenwarta. Ustała wresz- 
Dniestrem, Bielowce, Boryszkowce, Okopy, | Gie ta nieufność i niedawno mieliśmy 
Kozaczówka, Horoszowa, Uście biskupie ; z juź sposobność przytoczyć Z organów 
powiatu zas Kotzmańskiego na Bukowinie : ultramadyarskich artykuły wyrażają- 
Mosorowka i Samuszyn, w których prze- lm TAN : 4 
strzegane być mają postanowienia $. 27 po- keri OH WODR A 
wołanej ustawy i rozporządzenia wykonaw- | peWwnieniem, Że żywioł mądyarski nie 
czego do tejże. Oraz wzbroniono jarmarków i | czuje się bynajmniej zaniepokojonym 
ustępstwami hr. Taafitego dla żywiołu 
słowiańskiego w Austryi. Ze żywioł 


targów na bydło rogate w Mielnicach, Krzyw- 
czu, Kudryńcach, Okopach i w Uścia bisku- 
madyarski nie miał powodu do obaw, 


piem. Co się podaje do powszechnej wiado- 


inim przewodniczył, P. Lloyd należał 
do rzędu organów, które najroztropniej 
i najwyrozumialej oceniały stosunki 
polityczne w Austryi. Wiedy już myśl 
nawiązania stosueków z Ozechami i 
sprowadzenia ich na drogę konstyiu- 
cyjną znalazła w tym poważnym or- 
ganie węgierskim otwartego z%olenni- | zadały insynuacyi, jakoby gabimet hr. 
ka. Nikt nie wypowiedział tak dosa-, Taaffego dażył do-nnikania żywiołu 
| dnie jak ten organ słów prawdy wie- | niemieckiego i foryiowania wszelkich 
deńskiej prasie opozycyjnej za to, że j uroszczeń czeskich i w ogóle słowiań- 
sama wzięła w dziele ugodowem ini- | skich — Pester Lloyd zmienia zupełnie 
cyatywę na schyłku r. 1878, i dopóki | swój kierunek i wypowiada hr. Taaf- 
po za próbami ugodowemi stał dr. jfemu nagle dotychczasową sympatyę. 
Herbst, usilnie je popierała, a gdy po-, Niepodobają się temu organowi nowi 
tem hr. Taaffe szczerze i w sposób członkowie gabinetu. chociaż mie mo- 
ściśle konstytucyjny podjął te usiło- że im nie zarzucić i niezadowolenie 
wania, wystąpiła przeciw niemu z popiera tylko oklapanemi insynuacya- 
, najniesprawiedliwszemi insynuacyatni. mi prasy wiedeńskiej. Jest to skutek 
Głos P. Lloyda był z początku odoso- tkliwych apelacyj prasy wiedeńskiej 
bnionym w prasie węgierskiej, bo or- do Pester Lloyda. Prasie wiedeńskiej 
gana madyarskie par excellence ocze- zdaje się, że jak za czasów hr. Ho- 
kiwały z nieufnością rozwoju akcyi henwarta tak i dzisiaj pozostanie hr. 


roztropnej. Tymczasem mimo to wszy 
stko Kroaci byli tym razem więcej u- 
miarkowani niż kiedykolwiek i odno- 
wili ugodę bez sporów i targów. 
Właśnie teraz, gdy nawet ultra- 
madjarskie organa uspokoiły się zu- 
pełnie, gdy fakta stanowczo kłam 


ności. ś ; 
Z c.k. Namiestnietwa. to wykazał przebieg rokowań ugodo- 
Lwów, dnia 28 czerwca 1380. wych z Kroatami. Gdyby na prawdę 
e Ma iz między aspiracyami politycznemi Cze- 
av chów a Słowianami zalitawskimi za- 
T r T chodziła taka niebezpieczną i ścisła 
| CZESC NIEURZEDOW A |łączność, jak to prasa wiedeńska ten- 
LEA | dencyjnie i ustawicznie podnosi, to te- 
Lwów, 3 lipca. |raz, gdy dr. Prażak jest ministrem, a 
dr. Rieger zasiada w Radzie państwa, 
Od wstąpienia hr. Taaffego do ga- | Kroaci powinniby byli okazać się nie- 
binetu, kiedy jeszcze dr. Stremayc w | przystępnymi dla wszelkiej refieksyi 
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ryżu się bowiem urodził i we Francyi wy- 
chował. 

Rozgłosu, a z nim bytu bez trosk do- 
rabiał się powoli, gdyż z razu powieści jego 
były przyjmowane obojętnie, z większą cie- 

awością u obcych, a mianowicie w Rossji, 
aniżeli we Fraucyi. Dopiero pierwsze tomy 
cyklu powieści Rougon- Macquart dały mu roz- 
głos i ogromne dochody. Teraz mieszka w 
Payżu rue de Bowlogne. niedaleko domu p. 
Sardou, w pomieszkaniu urządzonem arty- 
stycznie, jak przystoi na głośnego paryzkie- 
go powieściopisarza Zobaczmy jego praco- 
wnię — duży to pokój, jasny, zawieszony 
obrazami, pomiędzy któremi znajduje się por- 
tret samego gospodarza, zapewne malowany 
przez któregoś z przyjaciół. Na stołach mnó- 
stwo książek i artystycznych drobnostek świad- 
czących o tem, że Zola lubi swój dom i du- 
żo w nim przebywa. Przez drzwi bocznego 
p koju dochodzą wesołe śmiechy dzieci, bo 
Zola jest żonatym i wzorowym ojcem familii. 


O książkach i ludziach. 


RO POPOWE 


XVI. 


Podczas swego pobytu w Paryżu mial 
Amicis sposobność poznać się bliżej z Zola. 
którego ojciee był także Włochem, pocho- 
dzącym z Treviso. Ojciec powieściopisarza, 
Francesco Zola, służył jako inżynier w Ar 
mii austryackiej, następnie wyjechał do Nie- 
miec i do Francyi, gdzie się trudni? budo- 
wą kolei żelaznych. W Paryżu ożenił się % 
Kandyotką i miał z nią syna, który dzi-la) 
tyle krwi psuje krytykom wszystkich niemał 
narodowości. Stary Zola zostawił wprawdzie 
po sobie majątek, ale w akcyach jakiegeś 
towarzystwa, które zlikwidowało, tak, że ośm- 
nastoletni Emil znalazł się w Paryżu bez 
utrzymania i musiał myśleć o sobie. Dostał 
SIĘ Na jakiś czas jako pomoenik do księgarni 
Hachetta , „gdzie pobierał sto a później 200 
franków miesięcznie, następnie został współ- 
pracownikiem Figara, ale niebawem stracił 
to miejste i pozostał, jak to mówią, na 
bruku. 

Zaczęły się dla niego bardzo ciężkie 
czasy, pisał tu i ówdzie, ale zaledwie mógł 
na nędzne zarobić życje. Wtedy to mieszkał 
y ubogich częściach miasta, stykał się z 0- 
wemi warstwami społeczeństwa paryzkiego, 
które tak wiernie opisał w swych powieściach 
Le Ventre de Paris i L Assomoir, wtedy już 
miał gotowy typ Nany przed sobą. W wieku 
popisowym nie wiedział jeszcze, czy jest Wło- 
chem. czy Franeuzem, i dopiero gdy się mu- 
siał zapisać do list wojskowych i obrać pe- 
wną narodowość, został Francuzem, w Pa- 


że potrzebuje studyów do swych powieści, 
bywa częściej tylko w domu wydawcy pana 
Charpentier który wspaniałe wydaje wieczory, 
gdzie można także spotkać Gambettę. Raz na 


wem a Goneourtem' na śniadanie, które się 
przeciąga czasem w nieskończoność, gdy to- 
warzysze okrągłego stołn wpaduą na zajmu- 
jący przedmiot rozmowy. Ulubionym jego pi- 
sarzem jest Balzac, na nim się dużo kształ- 
ci}, jak również wszystko czyta, to napisze 
Flaubert lub Taine. 

Cała istota Z»li maluje się jednak w 
sposobie, w jaki swe dzieła tworzy i w jaki 
do nich zbiera materyał ; wynikają ztąd jego 
zalety i wady, i tłómaczą się właściwości sty- 
lu i sposobu przedstawienia rzeczy. Ustęp 
opisujący sposób, w jaki Zola pisze, jest naj- 


W ogóle bardzo mało żyje z ludźmi, chyba | 


miesiąt schodzi się z Flaubertem, Turgenie- | 


suję Nanę, kobietę półświata. Jeszcze dobrze 
nis wiem, co się z nią stanie. Przedawszy- 
stkiem zapytałem sam siebie, gdzie chodzi 
tego rodzaju kobieta? Chodzi na pierwsze 


bardziej zajmaującym z opowiadania p. Ami- 
cis, tem bardziej że autor przytacza orygi- 
nalną o tem z Zolą rozmowę i dosłownie spi- ' 
suje to, co mu mówił słynny powieściopisarz 


realista. przedstawienia do teatrów. Dobrze! Otóż ro- 
Posłuchajmy więc opowiadającego o so- | mans zaczęty. Za pierwszy rozdział posłuży 
bie Zoli: opisanie pierwszej reprezentacyi w jednym 


z modnych teatrów. Aby był dobry opis, 
trzeba studyów. Idę na kiika pierwszych przed- 
stawień ; a więc jutro wieczór do Gradźć. Stu- 
dyuję parter, kalisy, scenę ; uważam ma naj- 
wybitniejsze szczegóły życia aw „7 zje 4 
stem obecnym podczas pbiersnie artystek 

i powróciwszy do domu. robię szkie do me- 


go opisu, Kobieta, jak N. 8 na wyś 
gi, na gram śz. Ot Au 
dzie w mój fon „AB 


pie od pierwszego opist™d 
wać grand prix Połświatek *evąazcza da 
wielkich restauraegj; chodzę tez do tych lo- 


— Oto sposób, w jaki tworzę romans.... 
| Ale prawdę powiedziawszy, nie tworzę go, 
' tylko pozwalam , aby się sam tworzyć. Nie 
|umiem wynajdywać faktów ; w tej mierze 
| najzupełoiej brak mi imaginacyi. Jeżeli usię- 
| dẹ do stolika % zamiarem szukauia intrygi, 
' albo jakiejkolwiek fabuły do romansu, mogę 
| przez trzy tygodnie smażyć mózg, opierać głu- 
i wẹ na rękach i do niczego nie dojdę, nic nie 
' wymyślę. Dlatego postanowiłem nigdy się nie 
(zajmować fabułą. Zaczynam pracować nad 
| romansem, nie wiedząc, jakie się rozwinie 
| działanie, jakie weń wejdą osobistości, jaki I para do. 
i będzie początek, a jaki kociec. Znam tylko | kałów przez jakiś czas ; przypatruję Się, dopy- 
główną moją osobistość, mego Rougona albo | tuję. notuję, zgaduję. I w ten sposób idę da- 
mego Macquarta, mężczyznę czy kubietę — | lej, d póki nie „wystudyuję wszystkich wido- 
jest to moja odwieczna znajomość. Nią się | ków tej części świata, w której się obraca 
: tylko zajmuję, przemyśliwam nad jej usposo- | zwykle maja bohaterka. Po dwóch lub trzech 
' bieniem, nad rodziną, wśród kiórej żyła, nad miesiącach takich studyów, wżyję się w ie 
, pierwszemi jej wrażeniami i nad stosunkami, warstwy społeczeństwa: widzę je przed sobą, 
w których będzie się vbracała. „Po moje naj- į czuję, żyję wyobraźnią wśród nich, i jestem 
(ważniejsze zadanie: badać ludzi, z którymi | pewny, że potrafię dać memu romansowi ich 
„moja osobistość będzie miała do czynienia, | barwę. Prócz tego, bywając tam przez ezas 
| miejscowości, w których będzie mieszkała. | dłuższy, zrobiłem znajomości osób należących 
jej zajęcia, jej zwyczaje, aż do najdrobniej- | do tej warstwy społeczeństwa, słyszałem opo- 
szych czynności. Gdy zaczynam w ten spo- i wiadania faktów rzeczywistych, wiem co się 
sób studya, przychodzi mi na myśl mnóstwo : tam zwyczajnie dzieje, nauczyłem się języka, 
postaci, które się mogą pomieścić w roman- ' którym tam mówią, nabiło mi się do głowy 
sie, i które mogą być milowemi słupami, | mnóstwo typów, scen, fragmentów, rozmów, 
znaczącemi drogę, jaką mam przebiedz. tworzących jakby romans rozdrobniony na 
l Gdy to Zola opowiadał, pisał właśnie mnóstwo niekształtnych cząstek. Wtedy po- 
wtedy Nang, rozmowa przeszła więc na ten zostaje mi najtrudniejsza robota: powiązać 
osławiony romans. jedną nicią wszystkie te reminiscencye i lu- 

— Teraz właśnie — mówił Zola — opi- źne wspomnienia. Jest to prawie zaws1e dłu 
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Taaffego zawisło od Węgrów, i z te- 
go powodu tak usilnie błagała organ 
dawnych Deakistów a obecnie organ 
liberalnego stronnictwa, aby ujął się 
za stronnictwem wiernokonstytucyj- 
nem. (el ten został osiągnięty, ale 
czy mieć to będzie jaki skutek prak- 
tyczny, to rzecz zupełnie niewątpliwa. 
Pester Lloyd nie rozstrzyga o opinii 
Węgrów a nadto akcya hr. Taaffego 
zupełnie nie jest zawisłą od sympa- 
tyj lub antypatyj węgierskich. Kiedy 
w roku 1878 hr. Hohenwart rokował 
z Czechami na podstawie artykułów 
fundamentalnych, interwencya węgier- 
ska miała pewne uzasadnienie w oba- 
wie, aby w przekształconym zupełnie 
ustroju przedlitawskiej połowy monar- 
chii żywioł słowiański nie stał się 
wszechwładnym, i aby ta zmiana nie 
odbiła się niekorzystnie na drugiej 
połowie państwa i na dualizmie. Dziś 
obawy tej nie ma. jak oświadczyły 
same organa ultraanadjarskie, a czy 
w Czechach przepisy o języku urzę 
dowym ulegną zmianie na korzyść 
jednej lub drugiej narodowości, na to 
Węgrzy nie powinni i nie mogą wpły- 
wać, tak samo, jak i Austrya nie 
wpływała na rząd węgierski. kiedy 
znoszono przywileje Sasów siedmio- 
grodzkich lub zastosowano środki 
energiczne przeciw Mileticzowi i jego 
stronnictwu serbskiemu. Nawet w ra- 
zie zmiany konstytucyi austryackiej 
Węgrzy dotąd nie mają podstawy do 
interwencyi, dopóki ustrojowi duali- 
stycznemu nie zagraża żadne niebez- 
pieczeństwo. 


Sprawy sejmowe. 


(Przemysł domowy). 


Na porządku dziennym dzisiejszego po- 
siedzenia sejmowego pierwsze miejsce zaj- 
muje pierwsze czytanie sprawozdania Wy- 
działu krajowego o sprawach przemysłu do- 
mowego. Sprawozdanie to jest obszerna, bo 
streszcza dwuletnią akcyę Wydziału krajo- 
wego na tem polu, a wiadomo, że sprawy 
przemysłu domowego, które posiadają oso- 
bny organ opiekuńczy w ustanowionej z ini- 
cyatywy Sejmu kuratoryi i mają zapewnioną 
subwencyę z funduszu krajowego, rozgałę- 
ziają się z każdym rokiem coraz więcej i 
wydają rezultaty dodatnie, a bardzo zba- 


- wienne dla podniesienia dobrobytu ludności 


wiejskiej. 


ga praca. Biorę się wsz. kże do niej flegma- 
tycznie, a zamiast posługiwać się fantazyą, 
posługuję się logiką. Rozumuję i opisuję kon- 
sekwencye tego rozumowania. Z takiej czyn- 
ności kre taka i taka. Czy oną może 
zająć publiczność ? Szukam bezposrednich kon- 
sekwencyż jak najdrobniejszych faktów ; tego 
= co wypływa logicznie, naturalnie, koniecznie 
z charakteru i położenia pewnych osobisto- 
ści, Sprawuję pracę komisarza polieyi, który 
idąc za małym śladem , chce odkryć auto 


+ ~a rów zbrodni. Często jednak napotykam w tej 


mierze na wielkie trudności, nie mam jak 
tylko dwie nici do związania, jakąś prostą 
konsekwencyę do znalezienia, a mimo to nie 
mogę dojść do końca, i ma próżno się tru- 
dzę. Wtedy przestaję nad tem myśleć, gdyż 
traciłbym czas nepotrzebnie. Czekara dwa, 
trzy, cztery dzi. Pewnego pięknego poranku, 
odezas gdy przy śniadaniu myślę o czem 
Jnnemz, owe nici, o których na chwilę za- 
pomniałem, od razu się wiążą wszelkie tru- 
dności pokonane. Wtedy promień światła roz- 
jaśnia mój romans, widzę wszystko jasno i 
dokładnie. Odzyskuję dobry humor, gdyż nie 
pozostaje jak tylko przyjemna strona mej pra- 
cy. Biorę się do niej spokojnie, prdantycznie, 
piszę codziennie po trosze, trzy stronnica 
wrażeń, ani mniej, ani więcej — i to tyl- 
ko z rana. Piszę prawie bez poprawek, gdyż 
całemi miesiącami przemyśliwam o tem, co 
mam pisać, a gdy napiszę, składam ćwiartki 
na bok, i już ich nie widzę, aż są wydruko- 
wane. Mogę z pewnością oznaczyć naprzód 
dzień, w którym powieść skończę. Potrze- 
bowałem sześć miesięcy do napisania Une 
page damour, a cały rok, aby skończyć 
L Assomotr. 
Oto sposób tworzenia najgłośniejszego 
dzisiejszego realisty; w samem tem pisaniu. 
w zbieraniu materyałów, w żmudnem do- 


wtedy, gdy w ich rozwoju zaszedł jakiś wa- 
żniejszy zwrot lub wypadek. Podnosimy tu 
mianowicie ustęp o projektowanych nowych 
szkołach dla podniesienia przemysłu domo- 
wego i drobnego. Z projektów tych niaktó- 
re w ostatnich czasach dojrzały już o tyle, 
że Wydział może obecnie wystąpić z wnio- 
skami dodatniemi. Do rzędu projektów tak 
dojrzałych należy przedewszystkiem szkoła 
dla przemysłu garncarskiego we Lwowie. 
Projekt ten powstał w roku 1879 w czasie 
pobytu we Lwowie p. c. k. radey minister- 
stwa handlu, dra Kmanuela Hermanna, z 
inicyztywy członka kuratoryi dla spraw prze- 
mysłu domowego, p. Ludwika Wierzbiekie- 
go, i omawianym był na poufnej konferen- 
eyi, w której oprocz p. Hermanna i kilku 
członków kuratoryi brali także udział repre- 
zentanci Magistratu i Rady miejskiej miasta 
Lwowa. De dalszych kroków w tej sprawie 
miał dać pochop e. k. Rząd. Wydział krajo- 
wy udzielił kuratoryi 24 stycznia b. r. zali- 
ezki w kwocie 300 zł. w. a. na pokrycie 
kosztów prae przygotowawczych, mianowicie 
na przygotowanie szczegółowego projektu z 
planem i kosztorysem, Wkrótce po tem ode- 
zwą z dnia 4 marca b. r. zawiadomiło e. k. 
Prezydyum Namiestnictwa Wydział krajowy, 
że p. minister handlu na podstawie relacyi 
p. radcy ministerstwa dra Hermanna powziął 
zamiar założenia szkoły dla przemysłu garn 
carskiego (Thonindustrieschule) we Lwowie. 
Jednakże p. minister bandla nadmianił za- 
razem, że tylko w tym wypadku mógłby 
starać się o ustawodawcze zezwolenie na po- 
krycie ze skarbu państwa Zaacznych wy- 
datków na nauczycieli, środki naukowe, te 
chniczne urządzeni-, materyał, tudzież admi- 
nistracyę takiego zakładu, jeśliby Wydział 
krajowy, Reprezeutacya gmioy i [zba han- 
dlowo-przemysłowa we Lwowie były gotowo 
przyrzec na ten cel odpowiednie zasiłki — 
a Reprezentacya miasta w szczególności zo- 
bowiązała się do poniesienia kosztów na u- 
rządzenie pieców garnearskich, tudzież do- 
starezenia lokalności dla szkoły potrzebnych, 
niemniej opału, oświetlania i obsłari. 

W odpowiedzi zaś na zapytanie powyż- 
sze oświadczył Wydział krajowy na podsta- 
wie opinii kuratoryi, że dla podniesienia 
w kraju naszym przemysłu garncarskiego 
w ogólności, w szczególności zaś dla podźwi- 
gnięcia przemysłu domowego garncarskiego, 
potrzeba w tych miejscowościach, gdzie są 
warunki sprzyjające, lub gdzie dawniej garn- 
carstwo kwitnęło, urządzić warsztaty wzoro- 
we. Jednakże po warsztatach wzorowych 
wtedy tylko spodziewać się można skutku 
pożądanego, jeżeli niemi kierują nauczyciele 
nietylko należycie wykształceni pod względem 
technicznym i artystycznym, ale zarazem 
obznajomieni dokładnie z potrzebami kraju 
i miejscowemi warunkami produkcyi. Kraj 
obeenie zgoła nie posiada nauczycieli dla 
wzorowych warsztatów garncarskieh, a nau- 
czyciele sprowadzeni z po za kraju. jak pou- 
czyło doświadczenie, grzeszą zwykle niezna- 
jomością stosunków krajowych, w skutek 
czego warsztaty, kierownictwu ich powierzo- 
ne, zamiast przyczyniać się do rozwoju prze- 
mysłu miejscowego, częstokroć przemysł ten 
Spaczają i doprowadzają do upadku. Wydział 
krajowy zatem uważa za bardzo pożądane 
założenie szkoły dla przemysłu garncarskie- 
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go we Lwowie, któraby w myśl projektu 
rozwiniętego w relacyi p. radcy ministerstwa, 
dr. Hermanna, kształciła nauczyciel. i kiero- 
wników dla warsztatów wzorowych. 

W odezwie powyższej podał Wydział 
krajowy nadto ogólny plan nauki dla projek- 
towanej szkoły, dołączając zarazem wypraco- 
wane przez kuratoryę preliminarze kosztów 
założenia i utrzymania szkoły, podług któ- 
rych wyniosłyby, przyjmując za podstawę 
obliczenia liczbę 20 uczniów — koszta zału- 
żenia 6,601 zł, roczne zaś koszta utrzyma- 
nia 10360 zł. w. a. 

Odtąd Wydział krajowy nie otrzymał 
w tej sprawie żadnej dalszej wiadomości. 
Spodziewając się jeduakże, że rokowania za- 
wiązane przez c. k. Rząd z gmiuą miasta 
Lwowa i z Izbą handlowo - przemysłową we 
Lwowie doprowadzą rychło do pożądanego 
rezultatu, niemniej, że Sejm uzna potrzebę 
założenia projektowanej szkoły, przeznaczył 
resztę pozostałą z funduszu wstawionego w 
budżet na r. 1679 na szkoły rękodzielnicze 
i przemysł domowy, wynoszącą [850 zł. na 
częściowe pokrycie kosztów założenia szkoły 
garncarstwa we Lwowie i wypłacił kwotę tę 
kuratoryi. 

Dalszym projektem , który może wejść 
w Życie, skoro tylko Sejm doń się przychyli, 
jest projekt zmierzający do podniesiania prze- 
mysłu rzeźbiarskiego (wyrobów z alabastru) 
w Brzozdowcach. Gmina bBrzozdowee, poło- 
żona w powiecie bobreckim, posiadała od 
bardzo dawna przemysł domowy, polegający 
ba tem, iż mieszkańcy tej gminy i gmin 
okolicznych wyrabiali ze znajdującego się 
w okolicy tamtejszej w obfitej ilości tak na 
powierzchni jak i w głębi ziemi, pięknego i 
różnobarwnego alabastru rozmaite przedmio- 
ty, służące bądź do użytku, bądź do ozdoby, 
jako to: blaty na stoliki, puszki na tytoń i 
cukier, wazonki, owoce, przyciski i t. p. 
Przemysł ten. w którym mieszkańcy Brzo- 
zdowiee i okolicy znaydywali niegdyś obfite 
źródło ubocznego zarobku, zwolna upadsł a 
w ostatnich latach znikł prawie zupełnie. 
Przechowałasę jednakże do dzisiaj tradycya 
przemysłu rzeźbiarskiego u ludności okoliez- 
nej tamtejszej i skłonność do tegoż przemy 
słu, tak że nie byłoby trudno wskrzesić go 
na nowo i rozwinąć na szersze rozmiary. 
Powyższy stan rzeczy znanym już był kura- 
toryi dla spraw przeraysłu domowego i dro- 
bnego, kiedy p. Leonard Marconi, profesor 
rysunków i m: delowania przy szkole polite- 
chnicznej we Lwowie objawił jej chęć zaję- 
cia się sprawą przemysłu rzeźbiarskiego 
w Brzozdowwach. s 

W celu podniesienia tego przemysłu 
nie zamierza p. Marconi utworzyć właściwej 
szkoły, ale sprowadzić biegłych w rzemiośle 
robotników z Włoch (z okolic Voltero koło 
Florencyi), którzyby pracując w Brzozdow 
cach, grubszym wyrobom włościan tamtej 
szych nadawali artystyczne piętno i przez to 
zjednywali pokup, a zarazem dzieciom tych- 
że włościan za wzór służyli; obok tego zaś 
zapewnić wyrobom  Brzozdowie:kim odbyt 
przez nabywanie ich na własny rachunek. 
Występując z projektem swym oświadczył 
jednakże p. Marconi, że do wykonania go 
przystąpić może tylko w takim razie, jeżeli 
nzyska na ten cel bezprocentową pożyczkę z 
funduszu krajowego w kwocie 5000 zł. w. a. 


chodzeniu do fabuły jest coś mechanicznego, 
coś rzemieślniczego, e» wyklucza wszelką gic- 
nialną, poetyczną inspiracyę i robi dzieło 
wiernym inoże obrazem pewnych warstw spo- 
łecznych, ale obrazem niesmacznym, pozba- 
wionym wszelkiej kompozycyi i śmielszego 
polotu. Jest to gipsowy odcisk kształtu pew- 
nych osób i pewnych stosunków. podobny do 
odlewów dra Levitoux, ale rownie niearty- 
styczny i niesmaczny jak ta odlewy. 

— L' Assommoir — mówił Zola dalej — 
naiwięcej mi dał do czynienia, i nastręczył 
najwięcej trudności, nim zdołałam ugrupować 
nieliczne fakta, na których jest zbudowany. 
Powziałem myśl napisania romansu o alko- 
holizmie. Zresztą nić nie wiedziałem. Zrobi- 
łem notaty o skutkach nadużywania trunków 
i postanowiłem dać umrzeć pijakowi w spo 
sób, w jaki Coupeau umiera. Nia wiedziałem 
jednak zkąd wziąć portret do tej ofiary; po- 
szedłem więc studyować chorobę i śmierć, 
jak jaki doktor do szpitala św. Anny. Na- 
stępnie wyznaczyłem (ierwazyi zajęcie praczki, 
i zaraz myślsłem o tym opisie pralni, który 
umieściłem w romansie; jest to opis praw- 
dziwej pralni, w której długie przepędziłem 
godziny. Następnie. nie widząc nie o Gouje- 
cie, którego później wymyśliłem, chciałem się 
posłużyć wspomnieniami kuźni, w której 
często dzieckiem bywałem, i o której opo- 
wiadał*m w moich Contes a Ninon. Nie 
mając jeszcze gotowej treści romansu, uło- 
żyłem już opis nezty w sklepie (Gerw:izy. i 
przechadzki do Luwru. Wystudyowałem już 
szynki, / Assommotr ojea Colombe, sklepy, 
| hotel Boncoeur, słowem całe ramy. Gdyż już 

| wszystko było gotowe, zacząłem się zajmo- 
| wać tem, co się w powieści dziać miało. 

| Zola opowiada dalej, jakim sposobem 
logiką faktów przyszedł do wymyślenia po- 
szczególnych zdarzeń romansu, alet» mogło- 


| bhy zająć tylko tych, c» mają ten romans w 

amięei. Do jakiego wszakże stopnia stara się 
Zola odfotografować czeczywistość, dowód w 
tem najlepszy. że Amicis widział u niego 
najdokładniejsze, jakby przez jakiego inży- 
niera rysowane plany mieszkania i sklepu 
Gerwaizy, plan całej części miasta, w której 
mieszkała, narysowane ulice. kędy Nana cho- 
dziła, uciekając z domu, tudzież słowniki rze- 
miosł i fabryk, które mu służą do wyszuti- 
wania potrzebnych słów specyalnych. Ażeby 
w zupełności wyczerpać szereg słów i zwro- 
tów używanych w najniższych warstwach 
społeczeństwa, ułożył sobie sam słownik wy- 
razów i sposobów mówienia, które spotykał 
w lndowych książkach i które słyszał na ulicy. 
Pisząc U Assommotr brał wyraz po wyrazie, 
zwret po zwrocia z tego słownika, wykre- 
ślająe ta, których już użył, aby się często nie 
powtarzać. 


— Jestem człowiekiem cierpliwym — 
mówił o sobie — pracuję z wytrwałością sta- 
rego kompilatora; cieszą mnie nawet zajęcia 
jęk najbardziej materyalne; przywiązuję się 
do moieh notat i papierów i rozkoszuję się 
w miej pracy i tak mi w niej dobrze jak próż- 
niakowi w wygodnym fotelu. 


Zdaje się nam, że tych kilka uwag, 
które sam Zola o sobie wypowiedział. wy- 
bornie go malują — okazują nam człowieka 
bez imaginacyi, pozbawionego szerszej twór- 
czośsi i wszelkiej iskry poetyeznej, pisarza, 
który chodzi od śmiaciska do śmieciską, wy- 
biera to eo najbrudniejszego, i z tych za- 
pleśnisłych cząstek chee zeszyć ubranie. Nie 
dziw też, że to ubranie staje się brudniejszem, 
aniżeli nawet bluza pijaka, aniżeli łachmany, 
któremi się żebrak przykrywa. 


Pożyczka ta zaś miałaby według propozycyi 
p. Marconiego być zabezpieczoną na płacy 
jego i policy zabezpieczenia na życie, a zwró- 
cong funduszowi krajowemu w ciągu lat dzie- 
sięciu w ośmiu równych ratach rocznych, po- 
cząwszy od trzeciego roku po wypłacie. 

Kuratorya dla spraw przemysłu domo- 
wego i drobnego przyjęła projekt p. Marco- 
niego przychylnie a w szczególności uznała, 
że środek, za pomocą którego p. Marconi za- 
mierzą wskrzesić przemysł rzeźbiarski w 
Brzozdowcach, jest właściwy i obiecuje skn- 
tek pożądany. Obok tego wypada wziąć na 
uwagę, że założenie szkoły rzeżbiarstwa w 
Brzozdowcach, chociażby przeprowadzone z 
współudziałem c. k. Rządu, powiatu i gminy, 
byłoby dla funduszu krajowego niewątpliwie 
z większemi ofiarami połączone, niż udziele- 
nie żądanej przez p. Marconiego pożyczki 
bezprocentowej, oraz, że przyjmując propo- 
zycyę p. Marconiego zapewnia się zarazem 
wyrobom Brzozdowieekim odbyt, czego przez 
szkołę samą osiągnąćby nie można, a od 
czego zawisła w znacznej części skuteczność 
działalności szkoły. Zdanie kuratoryi oraz 
względy 'odopiero przytoczone skłoniły Wy- 
dział krajewy do przedłożenia Sejmowi wnio- 
sku o upoważnienie do zawarcia odpowied- 
niej umowy z p. Mareonim, w której Wy- 
dział kraj. zamierza zastrzedz dla siebie nie- 
mniej dla swego organu fachowego dla spraw 
przemysłu domowego prawo nadzoru pod 
względem kierunku artystycznego projekto- 
wanego przedsiębiorstwa. 

. Przechodząc do projektów, które są do 
tej pory przedmiotem badania Kuratoryi, 
wymienia Wydział krajowy jako uajważniej- 
sze z nich następujące : 1. projekt z. łożenia 
szkoły garncarstwa w Alwerni pow. Chrza- 
nowskim ; 2. projekty założenia szkół koszy- 
karstwa w Nienadówce pow. Kolbuszowskim, 
w pow. Dąbrowskim, w Spytkowieach pow. 
Myślenickim i w pow. Mieleckim; 3, projekt 
założenia szkoły wyrobów z drzewa i koszy- 
karstwa w Stanisławowie; 4. projekt założe- 
uia szkół stolarstwa w Rudniku i w Rudzie 
pow. Niskim; 5. projekt założenia szkoły 
rzeźbiarstwa (wyrobu z marmuru) w Krze- 
szowicach w pó Chrzanowskim ; 6. projekt 
założenia szkoły garbarstwa i kuśnierstwa w 
Rohatynie; 7. projekt założenia szkół tkac- 
twa w Korczynie pow. Kościeńskim i w Ho- 
rodenee; wreszcie 8. projekt założenia szkoły 
p roinict g w Radymnie pow. Jarosław- 
skim. 


Wnioski przedstawiane przez Wydział 
krajowy Sejmowi tak opiewają: 1) Sejm wy- 
znacza na p krycie kosztów założenia szkoł! 
dla przemysłu garncarskiego we Lwowie za 
siłek do wysokości 3600 zł. a na utrzyma- 
nie tej szkoły roczny zasiłek w kwocie 2000 
zł. na lat pięć. począwszy od roku 1881, i 
upoważnia Wydział krajowy do wypłacenia 
zasiłków powyższych pod warunkiem. że 
Wydziałowi krajowemu przyznanem będzie 
prawo udziału w zarządzie szkoły, które wy- 
konywać będzie albo bezpośrednio, albo za 
pośrednictwem kuratoryi dla spraw przemy- 
słu domowego i drobnego. 2) Sejm upoważ- 
nia Wydział krajowy do zawarcia umowy z 

Leonardem Marconim, profesorem e. k. 
szkoły politechnicznej we Lwowie, wzglę- 
dem udzielenia z funduszu krajowego poży- 
czki bezprocentowej w kwocie 5000 zł. w.a. 
na przedsiębiorstwo wyrobów z alabastru w 
Brzuzdowcach w powiecie Bobreckim pod wa- 
runkiem, że p. Marconi pożyczkę tę zabuz.- 
pieczy według wymagań Wydziału krajo- 
wego i zobowiąże się spłacić takową w o- 
śmiu równych ratach rocznych, począwszy 
od trzeciego roku po wypłacie. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Alst końcowy konferencyi 

berlińskiej.) 

Według berlińskiego korespondenta 
Pressy „akt końcowy“ (acte finale) konfe- 
reacyi berlińskiej opiewa jak następuje: Ga- 
binety niemiecki, austryacko-węgierski, fran- 
euski, angielski, włoski i rossyjski zawezwa- 
ne przez (irecyę i Turcyę, aby podjęły 
się przewidzianej w artykule 24 traktatu 
berlińskiego medyacyi między Grecyą a 
Turcyą , korzystając z zastrzeżonego w 
wspomnianym artykule uprawnienia do me- 
dyacyi, wydały przez swoich akredytowa- 
nych reprezentantów na konferencyi berliń- 
skiej następujące orzecz:uie (arbitrage) co 
do linii granicznej zaproponowanej w 13tym 
protokole konfereneyi z 5 lipca 1578: „Nowa 
linia między Tureyą a Grecyą ciągnie się od 
ujścia strumyka Maurolongos do zatoki sa- 
loniekiej aż do góry Eliasza, ztąd przez 
wzgorza a względnie działy wód Flsmburo- 
su, Perisu. Czapki i góry Arnarbes i dalej 
przez góry Hassia, Mawrowuni i Żygos (na 
północ od Meeowa), poz stawia na południu 
Jauinę przy Grecyi. przerzyna pod Han-Kali- 
bak krainę Zagórską i drogę prowadzącą z 
Janiny do Argyrokastron, przechodzi nastę- 
pnie w dolinę rzeki Kalamasu i kończy się 
u.ściem tej rzeki do kanału Korfu.* Potem 
następuje rada, co po oznaczeniu nowej gra- 
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nicy należy zarządzić w odstąpionym kraju. 
Tutaj są wyliczone znane już punkta co do 
majątku pobożnych fundacyj (wakuf), co do 
przyjęcia przez Grecyę części tureckiego 
długu państwowego w stosunku do liczby 
nowo pozyskanej ludności, wynagrodzenia za 
ogrody i zamki cesarskie, wolności wyznań, 
równouprawnienia i postanowień przejścio- 
wych podczas zmiany własności. Punkta te, 
nazwane radami, są pod względem formy 
ułożone zupełnie analogicznie z postanowie- 
niami traktatu berlińskiego, to też w tym 
akcie końcowym powiedziano dosłownie: 
„Ponieważ Grecya ezęść długu publicznego 
państwa tureckiego ma przejąć na siebie, 
więc mocarstwa obliczą tę część na podsta- 
wie cyfry ludności.“ Następnie zaś z odwo- 
łaniem się na zagwarantowane konstytucją 
grecką równouprawnienie wyznań powiada 
akt końcowy: „Na ustąpionem Grecyi tery- 
toryum nie może różnica religii i wyznań 
w żadnym razie być uważana za powód do 
wykluczenia kogokolwiek od praw obywatel- 
skich i politycznych, od ubiegania się o u- 
rzędy publiczne, funkeye i posady honoro- 
we ani też od wykonywania jakiego rzemio- 
sła lub zawodu w jakiejkolwiek miejscowości. 
Wolność i publiczne wykonywania wszyst- 
kich wyznań zapewnia się wszystkim kra- 
joweom i obeym, i nie welno stawiać ża- 
dnych przeszkód hierarchicznej organizacji 
rozmaitych wyznań lub ich stosunkom do 
naczelnej głowy duchownej*. Ustęp zaś o 
kwestyach agraryjnych opiewa: „Muzułma 
nie i inni, którzy na odstąpionem Grecji te- 
rytoryum posiadają własność gruntową a 
chcą zamieszkaać poza granicami Grecyi, mogą 
zatrzymać swój nieruchomy majątek, pusz- 
czająe go w dzierżawę, lub też zarządzając 
nim za pośrednictwem trzecich osób. Nikt 
nie może być wywłaszczonym jak tylko w 
legalnej drodze w interesie publicznym i za 
umówionem wynagrodzeniem. Osobnej komi 
syi grecko - tureckiej poruczone zostanie 
uregulowanie wszystkich spraw odnoszą- 
cych się do sposobu sprzedaży, zarządu 
i użytkowania na rzecz Wielkiej Porty 
posiadłości państwowych i pobożnych funda- 
cyj (Wakuf) niemniej i kwestyj odnoszących 
się ao interesów osób prywatnych. „Do tego 
aktu końcowego jest dołączone sprawozda- 
nie sporządzone i podpisane przez delegowa- 
nych komisyi technicznej, które jest niejako 
uzupełniającem zestawieniem motywów. W 
tem sprawozdaniu oznaczona jest jeszcze raz 
dokładnie nowa granica wraz z wymienie- 
niem strategicznych i etnograficznych powo- 
dów, dla których z pomiędzy rozmaitych 
tras wybrano właśnie tę trasę. Autorowie 
sprawozdania tego polemizują pośrednio z 
Kiepertem z powodu jego tendencyjnej ma- 
py a wspomniawszy o mapie austryackiego 
sztabu generalnego jako o podstawie decyzyj 
konfereneyi, zwracają uwagę na kartografi- 
czny d datek. Ten ostatni jest tylko częścią 
mapy austryackiego sztabu generaln=go i 
składa się z map Dolnej Albanii i Maeedo- 
nii z oznaczeniem nowej linii granicznej. 
Sprawozdanie komisyi skłąda się z siedmiu 
stronie okazale drukowanych na podobień 
stwo oficyalnych protokołów kongresowych 
na małem folio z bardzo szerokim białym 
brzegiem. O przeprowadzeniu werdyktu nie 
ma w dokumentach konferencyjnych naj- 
mniejszej wzmianki; kwestya ta jest zosta- 
wioba gabinetom do dalszego rozważenia. 
Rozpoczęte właśnie rokowania 0 wystosowa- 
nie identycznej noty 4 upoimnieniem do 
Porty i Grecyi można uważać za początek 
tej akeyi. 


(Wypadek w parlamencie włoskim). 


Z Rzymu pisze 26 z. m. korespondent 
Presse: Podczas głosowania Izby deputowa 
nych na wczorujszem posiedzeniu w sprawie 
prowizorycznych budżetów na rok 1880, za- 
szedł przykry wypadek, nieznany dotychczas 
w rocznikach włoskiego parlamentu. Jakieś 
indywidyum, znajdujące się na publicznej 
trybunie, rzuciło kamień ważący przeszło 
półtora kilograma pomiędzy deputowanych 
stojących dokoła stołu prezydyalnego celem 
oddania swoich głosów. Kamień przeleciał 
tuż koło głowy ministra robót publicznych, 
Baccariniego, ale na szczęście nie ugodził 
nikogo, rzucony zaś był z taką siłą, że Wy- 

M dziurę w ławie ministeryalnej i rozleciał 
Się na dwa kawałki. Ochłonąwszy z pierw- 
8z6go przestrachu, zarządził prezydent przy- 
aresztowanie winowajcy, który nie stawiał 
straży najmniejszego oporu. Złoczyńca, czło- 
wiek niskiego wzrostu, został odprowadzony 
do najbliższej stacyi karabinierów i przy 
pierwszem przesłuchaniu zeznał, że nazywa 
się Mikołaj Cordigliani, jest rodem z Viter- 
bo, liczy lat 27 i jest krawcem. W sukniach 
Jego. dość Sponiewieranych, znaleziono W 
kieszeniach jeszeze inne kamienie; cały ma- 
jatek jego składał się z monety (soldo) nie- 
mającej kursu. Dotychczas nie zdołano do- 
ciec, eo było powodem tego czynu. W chwili 
przyaresztowania krzyczał on na całe gardło: 
„Komedyanci! Niech żyje Passanante! Przy- 
aresztujeie mnie! Idei całego narodu nie 


'leźć listy podejrzanej treści. Złoczyńca miał 
| opowiadać, że piechotą przyszedł do Rzymu, 
ażeby zemścić się na Śmiertelnym wrogu, 
albo, gdyby go nie znalazł, ażeby sobie sa- 
memu odebrać życie. Wroga swego nie zua- 
lazł a do samobójstwa nie miał widocznie 
ochoty i odwagi, nie mając jednak z czego 
żyć, popełnił czyn karygodny, ażeby przez 
dłuższy czas mieć bezpłatne utrzymanie. Tak 
opiewa jedna wersya; ale krążą także poważ- 
niejsze pogłoski. Diritto utrzymuje, że przy- 
aresztowany złoczyńca był już kilkakrotnie 
karany i jest członkiem Internacyonału. Ca- 
pitale zaś pisze: Deputowany Nicotera otrzy- 
mał niedawno list bezimienny, w którym za- 
powiedziany jest zamach na życie kilku de- 
putowanych. List ten oddany przez Nicote- 
rę dyrektorowi policyi w Rzymie został na- 
dany na pewnej stacyi kolejowej, a bezimien- 
ny autor utrzymuje w nim, że o tym zs- 
miarze dowiedział się przypadkowo podczas 
jazdy z rozmowy towarzyszów podróży. Gdy- 
(by twierdzenie to się sprawdziło, mielibyś- 
my do czynienia z formalnym spiskiem i 
rzecz cała przybrałaby cechę grożniejszą. 


(Wiadomości z Stambułu). 

Z Stambułu pisze 25 z. m. sprawo- 
zdawca Polit. Corresp.: Nie można twierdzić, 
aby Porta z niespokojem wyczekiwała uchwał 
konferencyi berlińsziej. Najpierw wiadomo 
jej, że te uchwały nie będą miały cecLy ab- 
solutnie imperatywnej i że żadne z mocarstw 
nie zechce przyjąć na siebie obowiązku wye- 
gzwekwowania tych uchwał. Nikt nie przy- 
puszcza także ani na chwilę, ażeby które- 
kolwiek z mocarstw chciało zmusić Portę do 
prowadzenia wojny przeciw Albańczykom w 
iuteresie Greków. Jeżeli zastanowimy się nad 
kosztami i trudami, z jakiemi w swoim cza- 
sie zorganizowano ligę albańską. jeżeli zwa- 
żymy, że obecny minister spraw zagranicz- 
nych jest Albańczykiem, że sułtana w ;ała- 
eu strzegą tylko sami Albańczycy, i że w o- 
góle całe jego otoczenie składa się z Albań- 
czyków, to przyjdziemy do przekonania, że 
ua wypadek wojny z Grecyą nie zabraknie 
Albańczykom moralnej i materyalnej pomo- 
ey ze strony Porty. Porta przygotowuje się 
już zresztą do wojny. W okręgu Volo zaka- 
zano wywozu zboża. Okręty transportowe 
przewożą wojsko do Saloniki. Prócz 4 bata- 
lionów piechoty przeznaczonych do Macedo- 
nii pawna liczba artyleryi ma być wysłaną 
do Monastyru; lidze brak bowiem artyleryi, 
ule dzięki uprzejmości Porty nie zabraknie 
jej tej broni w razie wojny. Z tego wszyst- 
kiego wypływa, że pokojowe załatwienie kwe- 
styi greckiej jest jeszeze w dalekiem polu. 
Według źródeł albańskich mogłaby liga mieć 
do dyspozycyi następujące siły zb.ojne: W 
Czamliku ma stać pod bronią 10.000 ludzi, 
w Delwinie 3.000, w Argyrokastron 1.000, 
w Ibrecie 12.000, w Premeeie 3.000. w Pry- 
zrenia 5.000, w Dibrć 10.000 a w Klbassan 
10.000 ludzi. Ma ona 30.000 karabinów sy- 
stemu Henry- Martini i 40.000 karabinów sy- 
stemu Snidera, 4 baterye dział polowych i 
6 bateryj dział górskich i fortecznych. Na- 
czelnicy albańscy oświadczyli, że w razie pv- 
trzeby gotowi połączyć się z Słowianami, a- 
żeby ostatecznie uporać się z Grekami. Dzien- 
niki tureckie doniosły niedawno, że sułtan 
podarował ministrowi Abeddin baszy znacz- 
ną sumę pieniędzy. Wiadomość ta była nie 
spodziauką dla wszystkich, którym jest zna- 
ne położenie finansowe Turcyi. Ale dzięki 
piedyskrecyi kilku Albańczyków dowiedziuno 
się wkrótce, że ta suma jest przeznaczoną 
na przygotowania wojenne ligi albańskiej. 

Nierównie łatwiej niż kwestyę grecką 
możnaby rozwiązać kwestyę czarnogórską a 
kombinacya odstąpienia Dulcigna przybiera 
kształty coraz wyraźniejsze. Zwłoka w dorę- 
czeniu tureckiej noty w sprawie Czarnogóry 
tłómaczy się głównie draźliwością sułtana, 
który chce uniknąć pozoru, jakoby ustępo- 
wał pod presyą Europy. Sałtana miał głó- 
wnie obr:zić tom rozkazujący w ustępia 
identycznej poty to do Czarnogóry. Odpo- 
wiedź wypracowana na radzie ministrów 
wydawała mu się za bladą i niedość ostrą i 
dlatego nie chciał jej aprobować przez cas 
dość długi. W srodę naradzali się mini- 
strowie dłuższy czas nad tekstem tej odpo- 
wiedzi, która ostatecznie w ciągu dnia 
wczorajszego została oddaną. Jeżeli Porta 
widzi się ostatecznie zmuszoną poczynić 
Czarnogórze pewne ustępstwa za Qusynię i 
Plawę, to jest rzeczą pewną, Że da pierw- 
szeństwo konweneyi z 12 kwietnia, która 
nakłada na nią mniejsze ciężary. Kombina- 
cya, według której okręg Duleigno, zamie- 
szkany prawie wyłącznie przez muzułmanów 
miałby być ustąpiony Czarnogórze, nie przy- 
pada do smaku sułianowi. Tymczasem zdaje 
mi się, że za t kombinacyą przemawiał 
bardzo gorąco Nowikow w trzygodzinnej po- 
gadance z Abeddinem baszą. Rossya zdaje 
się przykładać bardzo wielką wagę do tego, 
ażeby załatwić sprawę z Czarnogóreami bez 
rozdraźnienia Albańczyków i w tej mierze 
zgadza się jej polityka z polityką Włoch. 

Ponieważ zapowiedziane przez Abeddi- 


zdołacie powstrzymać! Za mną stoi kilkuset | na baszę reformy w Armenii nie zostały o- 


innych!" it. p. Nadto miano przy nim zna- 


ficyalnie zakomunikowane naczelnikom lega- 


(łuzeta Lwowsks z dnia 3 Lipca 1830 
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cyj, lecz tylko w ogólnych zarysach podane, 
nie mogli posłowie zastanowić się bliżej nad 
niemi Tymczasem przekonano się, że zamie- 
rzone reformy są bardzo wadliwe i nie odpo- 
AE celowi. Tak n. p. nie ulega wątpliwo- 
ci, 
w mniejszości, nie wystarczą dwaj żandarmi 
chrześciańscy obok ezterech żandarmów tu 
reckick do utrzymania porządku i że ci dwaj 
żandarmi chrześciańscy będą zawsze naraże- 
ni na niebezpieczeństwo. Byłoby rzeczą 
wskazaną, ażeby dla Armenii. czyli — jak 
Turcy mówią — dla Kurdistanu, został uło- 
żony vsobny organiczny statut, któryby dla 
tej prowineyi stworzył sytuacyę podobną do 
sytuacyi wschodniej Rumelii. Tymczasem 
zd.je się, że dyskusyę nad statutem prowin- 
cyonalnym przedłożonym międzynarodowej 
komisyi chce Porta odroczjć na czas nivo- 
graniczony. Posiedzenie zapowiedziane na 
poniedziałek nie mogło przyjść do skutku, 
ale nia dlatego — jak to błędnie twierdził 
Diłke w parlame»cie angielskim — że fran- 
cuskie tłómaczenie regulaminu nie było je- 
szeze gotowe, lecz z tego powodu, iż Turcy 
nie mogli europejskim komisirzom przedło 
żyć wyciągu z sprawozdań lokalnych komi- 
syj w Adryanopolu, Salonice, Monastyrze i 
Jaminie Br. Kosjek i lord Fitz-Maurice wy- 
tknęli to postępowanie Kadriemu baszy i 
wypowiedzieli niezadowolenie europejskich 
komisarzy. Dopiero wezoraj odbyło się dru- 
gie posiedzenie. na którem odczytano orga- 
niczuy statut aż do 100 artykułu.“ 


KRONIKA 


== Rezultat głosowania na trzech 
członków Rady miejskiej dnia 30 czerwca jest 
nastepujący: Głosujących 799, absolutna wię 
kszość 400 głosów. Otrzymał ubsolutną wię- 
kszość 593 głosów tylko dr. Biliński Leon. 
Z reszty kandydatów otrzymali: dr. Gerstuman 
Teofil 305 gł.; Pajączkowski Józef 275 gł; 
dr. Czajkowski Robert 245 gł; Dymet Michał 
220 gł. Odbyć się tedy musi wybór ścislejszy 
dvóch członków między tymi czterma kandy- 
tami. 

— Dr. Maksymilian Maresch, dyre- 

ktor zakładu krajowego dla obłąkanych w Kul- 
parkowie, wniósł wczoraj demisyę, którą Wydział 
krajowy przyjął. 
Wystawa sztuk pięknych zasiloną 
została nowemi dziełami, Nadeszły Aj lnkiewi- 
cza portret p. Modrzejewskiej w roli Jubi na- 
turalnej wielkości i w całej postaci; Szolea 
krajobraz z okolie Anzio; Sidorowicza obrazek 
rodzajowy Z namysłem; Bieńkowskiego portret 
Stanisława Augusta podług Bacciarellego; Cie- 
szkowskiego dwa krajobrazy z okolice Rzymu; 
dwie akwarele Juliusza Kossaka przedstawiają- 
ce Tomasza Drobojewskiego zabitego ua cmen- 
tarzu przemyskim 1607 i Jana Drolojowskiego. 
ofiarującego królowi Zygmuntowi Augustowi 
konia w r 1563. W dzials rzeżb przybyło 5 
rzeź $.p. Edwarda Błotnickiego i jedna rzeźba 
Tadeusza Błotuiekiego. 


— Walne zgromadzenie członków 
oddziału lwowskiego towarzystwa pedagogicznego 
odbędzie się dnia 6 b. m. o godzinie 10 przed 
południem w auli e. k. gimnazyum Franciszka 
Józefa we Lwowie. Na porządku dziennym 
między innemi sprawami także odezyt dr. Jó- 
zefa zulińskieg): „O uroczystościach szkolnych 
ze stanowiska pedagogicznego“. 

— Na Pohulance urzadza jutro towa- 
rzystwo bratniej pomocy uczniów uniwersytetu 
tutejszego zabawę ogrədową. Program zabawy 
jest bardzo urozmaicony; komitet wyjednał so- 
bie u właściciela na ten raz otwarcie pięknego 
ogrodu różanego, co dla licznych miłośników 
królowej kwiatów będzie zapewne niemałą przy- 
nętą do wzięcia udziału w zabawie 


— Uroczyste zakończenie roku szkoł 
nego w szkola dla sług we Lwowie odbędzie 
się 4 lipca o 4 godz. vo południu. Szkoła znai- 
duje się w domu DLewakowskich, w rynku. 
Dyrekcya zaprasza na ten popis wszystkich, 
którym rozwój tei instytucyi mie jest obnję- 
tnym, 

= Stacya telegraficzna. W Żegiesto- 
wie otwartą została z dniem wczorajszym na 
G2a8 sezonu kąpielowego stacya telegrafu z 
ngraniczoną służbą dzienna dla powszechnego 
użytku. 

X Ziarno — pismo zbiorowe. wydane 
w Warszawia na korzyść głodem  dot' niętej 
ludności szłązkiej za przykładem Paris- Murcie, 
opuściło przed kilku dniami prasę i znajduje 
się już we wszystkich księzarn'ach. Polecamy 
gorąco tę nadzwyczaj ciekawą publikacyę, która 
nietylko szlachetnym swym celem ale w równej 
mierze bogactwem i wielce ożywioną rozmaito- 
ścią treści a nadto znaczną liczbą ślicznych 
rysunków, skomponowanych umyślnie na ten 
cel przez takich artystów jak Siemiradzki, Ma- 
tejko, Brandt, Kossak, Lesser, G:rson, Andrialli 
iwielu innych zasługuje na jak najszersze roz- 
powszechnienia i niewątpliwie zostanie wkrótce 
rozchwytana. Ziarno nie ustępuje w niczem 
ani francuzkiemu Paris-Murcie, ani niemieckiej 
Fimdobonie, a prześciga czeski Narod sobie 


że w giminie, w której chrześcianie są | 


czerwcu b. r. organa c. k. dyrekcyi policyi 
Krakowie aresztowały 964 osób. Z tych od- 


,i węgierski Tawasz. Wszystko, co tylko jest 
świetaego w literaturze, sztuce, nauce polskiej, 
repreze.towane jest w tej prawdziwie pamiąt- 
kowej publikacyi wierszykiem, rysunkiem, afo- 
ryzmem _auiografem. Powrócimy jeszcze do 
Ziarna, i pomówimy o nim obszerniej, skoro 
miejsce na to pozwoli. 


— Proszeni jesteśmy o zanotowanie, 
że przyciskacz (presse-papier) z srebra i ma- 
lachitu, ofiarowany p. dyrektorowi poczt Anto- 
niemu Schiffoerowi w upominku przez urzędni- 
ków dyrekeyi pocztowej, wyszedł z lwowskiego 
zakładu jubilerskiego p. Vólkera a nie z jedne- 
go z zakładów wiedeńskich, jak o tem mylna 
była wzmianka. 


* Zapiski policyjne. Skradziono sre- 
bra stołowe oznaczone literami K. S. ©. i dy- 
wan turecki. Terminator szewski Franciszek 
Biatek 21 lat liczący, rodem z Siedlanki, dopu- 
ściwszy się kradzieży palta i srebrnej łyżeczki 
zbiegł z domu swego służbodawcy. — Straż 
policyjna aresztowała znaną złodziejkę, Franci- 
szkę Maślankę, za zbrodaię rabunku popełnioną 
doia 1 lipca b. r. na służącej Katarzynie Dre- 
her w lesie na Bodnarówce. — Złożono w po- 
licyi składany metr znaleziony na plecu Kra- 
kowskim, łańsuszek z mosiężną kłódką i marką 
dla psa nr. 442, znaleziony na wysokim zamka, 
spiewnik polski dla ochronek szkół ludowych i 
wydziałowych. znateziony na ulicy, i torbeczkę 
irchową pozostawioną w dorożce nr. 156. — 
Ksiądz W.O. zgubił książeczkę kasy oszczędno- 
ści nr. 1707 na 300 zł. i książeczkę banku 
rustykalnego nr. 414 na 7.900 sł. 


* Statystyka policyjna. W miesiącu 


dano sądom cywilno-karnym 544, a mianowi- 
cie: za obrazę Majestatu 1, za gwałt publiczny 
2 za obrazę religii 1, za morderstwo 2, za 
pobicie, skaleczenie i inne uszkodzenie ciała 
8, za kradzież 156, za sprzeniewierzenie 9, 
za oszustwo 8, za obrazę straży 7, za po- 
wrót z wydalenia 7, za przybranie fałszy- 
wego nazwiska 3, za podrabisnie dokumek- 
tów publicznych 2, za prędką jazdę 5. za po- 
zostawienie koni bez dozoru na wolnem miejscu 
9, za złośliwe uszkodzenie cudzej własności 6, 
za zgorszenie publiczne 7, za włóczęgostwo i 
żebranie nałogowe 229, za pijaństwo 81, za 
stręczenie do nierządu 1. Od tutejszych o k. 
sądów karnych odebrano po odbycin kary 250 
osób. Oddano magistratowi miasta Krakowa za 
żebranie, brak zatrudnienia, brak miejsca przy- 
tułku, niemoralne życie, zbiegnięcie z terminu 
1 t.d, oraz dla wydalenia szupasem z Krakowa 
izbadania przynależności gminnej 285. W szpi- 
talu umieszczono 32 osób. Ukarano zaś policyj- 
nie za włóczęgostwo, awantury it. d. 108 Nadto 
pociągnięto do odpowiedzialności 110 osób, a 
mianowicie: za przewinienia w służbie 67, za 
przekroczenie przepisów dorożkarekich 18, za 
otwarcie szynków w godzinach niedozwolonych 
8, za dręczenie zwierzat 11, za tamowanie 
przejścia na chodnikach 5, za sprzedaż ptaków 
spiewających 1. 

— Tysiącletni jubileusz zaprowa- 
dzenia języka słowiańskiego w liturgji kościel- 
nej obchodzony był dnia 27 czerwca uroczyście 
przez słuchaczów uniwersytetu wiedeńskiego sło- 
wiańskiej narodowości, Politik w liście wie- 
deńskim daje obszerny opis tej uroczystości, w 
której wzięło udział także polskie stowarzysze- 
nia akademickie Ognisko, którego członkowie, 
jak się wyraża sprawozdawca Politik, powitani 
zostali „z radośnem uniesieniem (jubelnd 
begrüsst) i przez cały wieczór byli przedmiotem 
powsze”hnej uwagi i serdecznych owacyj.* Pro- 
gram tego wieczoru składał się z spiewów i 
mów. W imieniu polskich akademików przema- 
wiał p. Antoni Błażowski, a między odepiewa- 
nemi pieśniami spotykamy także pieśń Do kie- 
licha czy pałasza, wybór mieszczególny jak 
na obchód tego rodzaju , zwłaszcza, że jest dość 
starożytnych pieśni polskich, stosowniejszych i 
charakterystyką swą i powagą historyczną. Mię- 
dzy telegramami, które nadeszły, przytacza 
Politik wiele de'esz gratulacyjnych von den 
russischen (sic)iGalizianern, narodowości, któ- 
rą dopiero sprawozdawca przgskiego dziennika 
odkrył w raszym kraju. 


— Słynny wełocypedysta Iwan Zmer- 
tych, który się założył, że drogę z Ost+ndy 
w Belgii do Pesztu odbędzie w 20 dniach na 
welocypedzie, dotrzymał słewa i dnia 30 czerwca 
na pół godziny przed oznaczonym termine 
stanął u celu, witany przez prezydenta j cz 
ków klubu atletów, Zaraz po swem przył 
Zmertych dał się zważyć i okazało się, 
powodu trudów tak niezwykłej podróży strac 
10 angielskich funtów wagi, Zmertych wyje 
chał na welocyp:dzie z Ostendy 9 CZETWCŚ, 
robił wię w przecięciu 130 kilometrów dzien= 
nie. Welocyped, na którym odbył tę zdumiewa 
jącą podróż, odznacza się nadzwyczaj eilną i 
staranną konstrukcyą; wielkie koło przednie 
zrobione jest z najlepszej stali i pokryte kau- 
czukiem. Zmertych liezy lat 30. 

— Silne trzęsienie ziemi nawiedziło 
w poniedziałek e godzinie 6 rano okolicę Sem- 
meringu 

— W przystępie gniewn pewien sę- 
dziwy robotnik w Berlinie usiłował zamordo- 
wać własnego syna, liczącego lat 34, który, 
wierutny ladaco, zapijał się codziennie. Rozgnie- 


wany starse w niedzielę, widząc syna w sta 
nie pijanym pochwycił siekierę i zadał mu nią 
kilka niebezpiecznych cięć w głowę. — O szka- 
radniejszej jeszcze zbrodni o„owiadają dzienniki 
peszteńskie. Na przedmieściu Terezyańskiem w 
Peszcie pewien młody rzemieślnik , ojciec kil- 
korga dzieci, trzymał od dłuższego czasu ro- 
dzonego ojca zamkniętego w piwnicy, w naj- 
większym niedostatku i zaniedbaniu. Kiedy do- 
niesiono o tem policyi i biedny starzec został 
siłą uwolniony z tego okropnego więzienia, 
wyrodny syn aż się trząsł z wściekłości, że 
udaremnionc jego zemstę nad ojcem i musiał 
związany być odwieziony do sądu; staruszka 
umieszczono w lazarecie. 

— Wielki pożar znowu w tych dniach 
nawiedził Berlin. Zgorzała farbiarnia Salomona 
przy Schtwedtergasse ze znacznemi zapasami 
materyałów. Płomienie rozszerzyły się tak 
szybko po całym budynku, że zarządca fabryki 
nie zdołał nawet dostać się z pokoju i ogar- 
nięty dymem utraci? przytomność, Kominiarz 
jednak z narażeniem Życia wszedł do tego po- 
koju i wyniósł nieprzytomnego na ulicę. 

— Kolonie wakacyjne. Piękna myśl 
dojrzała po długich przygotowaniach w Bawa- 
ryi. Zawiązał się w Monachium pod przewo- 
dnictwem radcy medykalnego dr. Vogla komi- 
tet mający na celu zakładanie na Świeżem gór- 
skiem powietrzu zakładów, w którychby choro- 
rowite i watłe dzieci szkolne przepędzać mogły 
wakacyje. 

— Główne miasta Ameryki póło- 
cnej według najnowszego obliczenia, mają na- 
stępujące ludność: Nowy-Jork 1,850.000 mie- 
szkańców, Filadelfia 850.000, Broklyn 500.000, 
Chicago 415.000, St. Louis 450.000, Boston 
365.000, Baltimore 350 000, Cincinati 250.000. 


W ostatniem dziesięcioleciu przybyło w Nowym 


Jorku mieszkańców 408.000, w Filadelfii 
175000. w Brooklynie 104.000, w Chicago 
176.000, w St. Louis 140.000, w Bostonie 


115000. w Baltimore 83.000 a w Cincinati 
34.000. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


* Losy krakowskie . Wezoraj o go- 
dzinie l0tej przed południem odbyło się w 
sali radnej w Krakowie w obecności pierw- 
szego wiceprezydenta miasta dr. Weigla, rad- 
ców miejskich Federowicza i Mendelsburga 
oraz notaryuszów Góbla i Muczkowskiego 
dwudzieste trzecie ciągnienie losów pożyczki 
loteryjnej miasta Krakowa. Wyciągnione zo- 
stały następujące numera: 

Nr. 1083 wygrał 15.000 zł, nr. 33766 
wygrał 1500 zł, mr. 31530, 26804, 54124 
wygrały po 500 zł. Następujące 120 losów 
wygrały po 30 zł.. mianowicie: nr. 82. 808, 
931, 2283, 2674. 3118, 3555, 3777, 8960, 
4219, 4812, 4626. 8434, 10455, 10587, 
11059, 11182, 11380, 12232, 12450, 12457, 
12686. 12744, 14028, 14204, 14972, 16652, 
17745, 18032, 15526, 18553, 18638, 18944, 
19164, 19351, 19561. 19666, 19893, 20388, 
21211. 22049, 22264, 22198, 23378, 245149, 
23976, 24868, 24907, 25285, 25373, 25564, 
26178, 27325, 274,0, 28160, 30038, 30579, 
30819, 30947, 31688, 32291, 32414, 32851, 
32918, 33476, 34654, 37277. 37605, 85168. 
40392, 40594, 40615. 40918, 41674, 42985, 
44764, 157382. 46167, 46709. 46885, 46958, 
48222, 40310, 49165, 49645, 49964, 50388, 
50509. 51310. 51736, 54080, 55548, 55948, 
57237, 55275. 58410, 58623, 60654. 60836, 
61008. 61661, 62785, 68331, 68458, 65356. 
65868, 65924, 66216, 66616, 66673, 67008, 
64664, 68250. 40100, 70-78, 71686, 71830. 
72288 73064, 13862. 


OSTATNIA POCZxA 


Sejm krajowy. 


Początek posiedzenia o godzinie 11 mi- 
nut 18 reno. 

Posłowi hr. Russockiemu Izba udzieli- 
ła urlop nieograniczony. 

Poseł Ochrymowiez złożył do la- 
ski wniosek rezolucyi oświadczającej się za 
utworzeniem sądu powiatowego w Borysła- 
wiu bez zniesienia sądu w Podbużu, zaś p. 
Chrzanowski wniosek uposażenia kasy 
Wydziału krajowego stałą dotacyą. 

Petycyj wniesiono 28. w tej liezbie 
trzy w sprawie reformy szkół średnich, dwie 
o ograniczenie parcelacyi, dwie o zmianę ta- 
ryfy opłaty podatku gruntowego i jedną o 
oszczędność w wydatkach krajowych. 

Złożonem zostało do laski marszałkow - 
skiej przedłożenie rządowe z preliminarzem 
funduszów indemnizacyjnych na rok 1881. 

Wniosek p. ks. Buchwalda w przed- 
miocie częściowej zmiany ustawy szkolnej, 
w duchu zaprowadzania szkół żeńskich w 
większych przynajmniej gminach, po obszer- 
nem uzasadnieniu przez wnioskodawcę, ode- 
słano do Wydz'ału krajowego, dla zdania spra- 
wy na przyszłorocznej sesji. 


| 
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Ustawę propinacyjną dla miasta Lwowa, 
uchwalono w trzeciem czytaniu. 

Przy sprawozdaniu w przedmiocie bu- 
dowy gmachu sejmowego zabierał głos p. 
br. Krukowiecki, obliczając, że budo- 
wa gmachu kosztuje nie 1,014.000 zł., ale 
1,500 000 zł. i przyrzekając, że podobne 
sprostowanie uczyni także przy budżecie, 
gdzie niedobór rownież ma być większym, 
niż obliszono. 

Przy sprawozdaniu o kosztach umeblo- 
wania sali sejmowej w nowym ginachu, za- 
biera głos p. Pietruski, usprawiedli- 
wiając Wydział krajowy, że zmuszony o0- 
kolicznościami zarządził umeblowanie bez u- 
poważnienia Sejmu. 

Godzina 1 min. 35. 
dałej. 


Posiedzenie trwa 


Wiener Abendpost z 1 bm. pisze: „Mi- 
mo stanowczego zaprzeczenia naszego Deut- 
sche Ztg. stara się bronić prawdziwości swoich 
doniesień o historyi rekonstrukcyi minister- 
stwa, twierdząc, że informacye otrzymała „ze 
źródła, które absolutnie wyklucza wszelką po- 
myłkę*. (o jest stanowczo nieprawdziwem, 
to osłonięte jakąkolwiek powagą, nie może 
zmienić się w prawdę. Deutsche Zty. nie 
może tedy ani od nas ani od swoich czytel- 
ników wymagać, aby wierzyli w nieomylność 
jej inspiratorów, którzy nawet imiennie nie 
zostali podani*. 


Ostatnie posiedzenie konf e- 
rancyi odbyło się we czwartek 1 lipca. 
„Konfereneya powiada sprawozdawca 
Presse — zawończyła się dySsonansem. 
która mimo wszelkich usiłowań nie da się 
tak łatwo usunąć.* Dyssonaus wywołała 
kwestya noiy identycznej, która omal, że nie 
pozostała niezałatwioną. Konferencya miała 
dziś przystąpić do podjisania aktu fi- 
nalnego, tudzież protokołu, który wylicza 
kwestye uboczne, poruszone na konferencji. 
Na tem właściwe zadanie kontereucyi byłoby 
wprawdzie załatwione, ale trzeba było także 
poruszyć sprawę noty do Porty i Grecyi, je 
żeli jednomyślność mocarstw w sprawia wy- 
konania uchwał konferencyi nie miała pozo 
stać wątpliwą. Zbiorowa nota mocarstw była- 
by niezawodnie skuteczniejszą i więcej uro- 
czystą, ale projekt ten nie zdołał uzyskać 
jednomysl:ej aprobaty mocarstw. Mówiono 
już, że aby ocalić przyaajmniej pozory je 
dnomyślności zgodzono się pozostawić decy- 
7yę w ši zprawia porozumieniu zsdinctów. 
Po żywej wymianie zdań między pojedyń- 
czemi gabinetami zdołano wreszcie przecież 
dojść do porozumienia. Gabinety, które prze - 
mawiały za notą identyczną ale nie zbioro- 
wą, sprzeciwiały się także propozycji, aby 
brzmienie noty do Porty było inne, niż do 
rządu greckiego. W końcu zgodzono się na 
„notę identyczną zbiorową“ (note inden- 
tique collective). Jakie usposobienie panowa- 
ło przy zamknięciu konferencji poznać mo- 
żna z następującego wyrażenia pewnego dy- 
plomaty, który podając mi rękę na pożegnanie 
rzekł: „Do widzenia się za dwa lata.* Kie- 
dym go spytał o znaczenie tych słów, rzekł 
w tonie żartobliwym: „Na przyszły rok 
działa będą mówić, a za dwa lata przyjdzie 
znowu xolej na dyplomacyę". 


Sygnalizowany nam wczoraj telegrafi- 
cznie artykuł Kreuzzeituny o kwestyi 
greekiej opiewa w streszczeniu: „Sła- 
wiona jednomyślność konferencyi 
nie jest tak wielka, jakby się zda- 
wać mogło w punkcie właśnie, w którym 
istnieje jednomyślność, tkwi może dla Tur- 
cyi jeden motyw więcej, aniżeli przed wy- 
buehem wojny rossyjsko-tureckiej, aby po- 
zostawić sprawom swobodny przebieg. Co 
się tyczy jednomyślności mocarstw, to nie- 
wątpliwie padło na nią szczególne światło, 
które wprawdzie nie może wzbudzać w Tur- 
cyi nadzieji w pomoc któregokolwiek z państw 
konferencyjnych ale w każdym razie świad- 
czy o pewnej przebiełgości, z jaką pojedyn- 
cze mocarstwa ciężar nieuniknionych zawi- 
kłań zdają się zwalać jedno na drugie.* Au- 
tor artykułu dowodzi następnie, że pomiędzy 
mocarstwami zachodniemi nie ma istotnego 
porozumienia i że zachowanie się Ros- 
syi podczas całego przebiegu konferencyi 
było dwuznaczne. Mimo to, a może 
właśnie dlatego rezultat konferencyi dowo- 
dzi, że utrzymanie państwa tureckiego 
w Europie jest niemożliwe Artykuł kończy 
się słowy: „Grekom nie pozostanie na razie 
nic innego, jak starać się własuemi siłami 
wejść w posiadanie tego, co kouferencya im 
przyznaje. Siły ich będą wystawione na twar- 
dą próbę, gdyż prawdopodobna wojna będzie 
walką szczepową. Ale jeżeli dawniej udało 
się im przez bohaterską walkę zrzucić ja- 
rzmo tureckie. mimo że wtenczas musieli 
nadto walczyć przeciw wpływowi polityki 
stanowczo im nieprzyjaznej, to obecnie, po- 
mimo, że w najgorszym razie znowu może 
im przyjść w pomoc jakiś „niespodziany wy- 
padek“ — nie rozpoczną swojej akcyi w tak 
niedostateczny sposób jak wtenczas, ale 


przynajmniej na takiej podstawie, jaką teraz 
zakreśliła konferencya. 
wojną miały rzadko praktyczny rezultat, mo- 
gą jednak stworzyć prejndykat, i takiem też 
jest według naszego zdania znaczenie obe- 
enej konfereneyi.* 


Dzienniki paryskie wyrażając z jednej 
strony swoje zadowolenie z powodu rezulta- 
tów konferencyi berlińskiej, a względnie z po- 
wodu przyjęcia francuskiej propozycji, są 
z drugiej strony bardzo oględne w wypowie- 
dzeniu swojego zdania o ewentualności 
przymus.wego wykonania uchwał. Niedawno 
zastrzegał się Temps przeciw narzucaniu 
Francy, egzekucyi uchwał a teraz Journal 
de Débats odzywa się « tym samym duchu. 
Dziennik ten ma wprawdzie nadzieję, że 
Porta podda się dobrowolnie jednomyślnej 
uchwale Eucopy, tak, że kwestya przymuso- 
wej egzekueyi stanie się zbyteczną; gdyby 
jednak wbrew wszelkim oczekiwaniom stało 
się inaczej, zastrzega się Journal des Debats 
juź naprzód przeciw wysunięciu Francji na 
pierwszy plan i pisze dalej w ten sposób: 
„Na Francyi nie cięży bynajmniej większy 
Jakiś obowiązek niż na innych mocarstwach 
co do przeprowadzenia uchwał powziętych 
współnie i obowiązujących zarówno wszystkie 
gabinety, Minęły już dawno czasy, w któ- 
rych francuska dyplowacya mniemał:, iż sa- 
ma jedoa ma prawo kierować wschodnią po- 
lityky. Dzisiaj, biorąc wspaniałomyślnie ini- 
cyatywę, jesteśmy zdania, że me należy nam 
się oddzielać od akeyi całej Europy. To sta- 
nowisko jest roztropniejsze a dyplomacya 
nasza zyskuje przytem na powadze“. Pod- 
‘zas gdy Journal des Débats spodziewa się 
| pokojowego przepr. wadzenia uchwał konfe- 
rencyi, Jep. Franc. zapatruje się mniej op- 
| tymistycznie. Organ liambetty jest wprawdzie 
także przekonany o niemocy Tu'cji i o nis- 
możności tego państwa opierania się stale 
woli Europy, ale mimo to nie przypisuje 
Porcie tyle roztropności, ażeby dobrowolnie 
poddała się i mniema, że kiwawy zatarg 
pomiędzy łudam: na półwyspie bałkańskim, 
jest jeszcze zawsze mozliwy Sama Porta 
pracuje gorliwie wad tem, areby wywoł ć 
taki zatarg. O lidze albańskiej wyraża się 
Republ. Franc. bardzo lekceważąco. Dotych- 
czas narobiła ta liga tylko dużo hałasu. Nie 
kryje ona w sobie zsrodku narodowej orga- 
nizacyi i jest tylko próźną bańką. na którą 
powołuje się Porta, ażeby obejść nieprzyje- 
mne dla niej zobowiazania wobec mocarstw, 
Albańczycy, składający się z rozmaitych ua- 
rodowości, rozmsi ych wyznzń i mający roz- 
maite interesa, e mają takiego prawa do 
autonomii, jak Bułgarzy albo Armeńczycy. 
Powstanie albańseie nie był. by nigdy nabrało 
takiego zwaczenia, gdyby nie było popierane 
ze strony Porty. Zresztą i teraz nie dokaże 
niczego i Porcie wyjdzie tylko va złe jej 
wiarogomna rola. Rep. Franc. lekceważy so- 
bie zanadto Albańczyków, czego dowodem 
nejśwież*ze krwawe zajścia w Nowym Baza- 
rze, o których dzisiejszy nasz telegram 
donosi. 


Szanse amnestyi w senacie francu- 
skim są wcale niepomyślne Komisya większo- 
ścią 6 głosów przeciw 3 odrzuciła uchwalony 
w lzbie deputowanych projekt a lubo nie jest 
jeszcze rzeczą zdecydowaną, czyli plenum 
senatu pojdzie za zdaniem komisyi, to jednak 
odrzucenie ustawy jest daleko podobniejszem 
niż jej przyjęcie. Rząd postanowił nie robić z 
przyjęcia amnestyi kwestyi gabinetowej, ale 
zaraz po nieprzychylnem wotum senatu o- 
głosić dekret ułaskawiający wszystkich ko- 
munistów. 

Z Paryża 2 lipca donoszą: Prezes try- 
bunału w Lille uznał się kompetentnym w 
procesie wytoczonym przez Jezuitów przeciw 
prefektowi o naruszenie nietykalności 
mieszkania i naznaczył postępowanie 
sądowe na dzisiaj. 


Parlamentangielski przyjął 1 
b. m. wniesioną przez Gladstona rezo- 
lucyę, według której deputowanym wolno za- 
miast przysięgi składać prosta oświadczenie. 
Zarazem orzekł parlament, że uchwała ta 
ma mieć moc obowiązującą nietylko na przy- 
szłość, ale także w wypadku już zaszłym tj. 
co do Bradlaugha. Tym sposobem cofnął par- 
lament swą poprzednią uchwałę, a uczynił 
to ze względów politycznych, odrzucenie bo- 
wiem rezolucyi premiera mogło było wy 
wołać przesilenie gabinetowe. Jeżeli jednak 
opozycyi konserwatywnej nie udało się je 
l szeze tym razem obalić Gladstona, zawsze 
odniosła ona sukces niemały, albowiem re- 
zolucya Northeota, wyrażająca naganę 
dla rządu za niewłaściwe postępowanie w spra- 
wie Bradlaugha, miała za sobą 249 głosów 
przeciw 303, zatem większość rządowa wy- 
nosiła w tym przypadku tylko 54 głosów, gdy 
większość liberalna Izby wynosi około 160. 


Jeżeli można dać wiarę doniesieniom 
dzienników angielskich, to kroki nieprzyja- 


„cielskie między Chinami a Rossyą już 
Konferencye przed | 


się rozpoczęły. Times otrzymały z Kabulu na- 
stępujący telegram$z daty 28 z. m.: „Według o- 
trzymanych tu wisrogodnych sprawnzdań zo- 
stały wojska rossyjskie w wąwozie Terek prze: 
Chińczyków pobite a w odwrocie poniosły 
pod Kirgil-Kurhan ponowną klęskę przy- 
czem siraciły znaczną część zapasów amuni- 
cyi i żywności. Chińezycy posunęli się aż do 
Gulchy.* Wiadomości tej zaprzecza wpraw- 
dzia telegram petersburgski z 1 lipca, ule 
zaprzeczenie to jest dość nieśmiałe. Oto, co 
mowi telegram: „Doniesienia londyńskie o 
mniemanych walkach między wojskami ros- 
syjskiem a chińskiem pod wąwozem Terek 
u kurhanu Kirgil, tudzież o obsadzeniu Gul- 
chy i wschodniego Chokandu przez Chiń- 
czyków, wreszcie o odwrocie Rossyan z Osz, 
nie zostały dotąd potwierdzone 
i mogą być poczytane za zupełnie bezzasa- 
dne, jak w obecnych okoliezno- 
ściach nie mogło być inaczej.* 

Z powodu wyjazdu angieiskiego puł- 
kownika Gordona do Chin piszą Petersburg- 
skija Wiedomosti: „Celem podróży ma być, 
jak donoszą, odradzanie Chinom wojny z Ros- 
syą, według innych zaś objęcie dowództwa 
nad wojskami chińskiemi. Oba doniesienia są 
równie prawdopodobne, chociaż mimowoli 
drugie uważamy za prawdopodobniejsze. Jak- 
kolwiek handel Anglii z Chinami w czasie 
wojny Rossyi z Anglią będzia przechodził 
trudności, te jednak nie będą tak wielkie, by 
Anglia użyła wszelkich środków dla skłonie- 
nia Chin do zgody z Rossyą w sprawie Kul- 
dży. Owszem daleko bardziej nawykliśmy wi- 
dzieć oficerów angielskich w szeregach nie- 
prz jaźnych nam armij. niż między naszymi 
sprzymierzeńcami. Ponieważ pułkownik Gor- 
don większą część życia przebył w służbie 
obcych władców. przeto przypuszczalnem jest. 
że do Chin uda się nie w charakterze urzęd- 
nika angielskiego, ale jak» awanturnik, cho- 
ciaż go może jaki dyplomata angielski po- 
pierać będzie*. 


TRLAGRAMY GAŻETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 2 lipca. Najj. Pan na- 
dał najwyższem pismem odręcznem z 
26 czerwca ministrowi dr. Prażako- 
wi godność tajnego radcy. 


Wiedeń, 2 lipca. Ksiaże Milan 
wyjechał do Ems o 8 godzinie wie- 
czorem. Na dworeu żegnało go towa- 
rzystwo serbskiej młodzieży Zora okrzy- 
kami. 

Wiedeń, 2 lipca. Polit. Corr. 
donosi z nad granicy serbsko-bośniac- 
kiej, że Ejub bej, członek ligi əl- 
bańskiej, napadł z kilku Arnautami 27 
z. m. gubernatora Nowibazaru. 
Hassana baszę, i zabił go. Has- 
san basza zarządził był ogólne roz- 
brojenie z powodu, że silne wzbu- 
rzenie między Arnautami tego okręgu 
zagrażało chrześcianom. 

Berlin, 2 lipca. Akt konfe- 
rencyjny wraz z dodatkami o kwe- 
styach drugorzędnych ile możności 
jak najprędzej wręczony zostanie w 
Atenach i Stambule notą zbiorową. W 
nocie tej podana zostanie do wiado- 
mości granica na konferencyi ozna- 
czona i mieścić się będzie wezwanie 
do przyjęcia tej granicy. W kołach 
konferencyjnych przypuszczają, że Gre- 
cya i Tureya przyjmą linię graniczną. 
Wysłanie komisyi lokalnej zawisło od 
odpowiedzi państw interesowanych. 


Bruksela, 2 lipca. Reskrypt mi- 
nistra spraw zagranicznych do posła 
belgijskiego w Watykanie w sprawie 
zerwania stosunków dyploma- 
tycznych mówi, że utrzymanie po- 
selstwa stało się niemożliwem od chwili, 
gdy papież wbrew dawnei postawie 
swojej zachęcać zaczął biskupów do 
oporu przeciw ustawom państwa. 


Paryż, 2 lipca. W lyońskim 
trybunale apelacyjnym wpro- 
wadzono dziś nowych członków celem 
złożenia przysięgi. Gdy członkowie ci 
pojawili się, wyszli ze sali obecni 
adwokaci. Gdy nowi członkowie udali 
się potem na instalacyę do pierwszej 
Izby, adwokaci tłumnie opuścili tę 
salę. 

Ponieważ prefekt z Lille wniósł 
zarzuty przeciw kompetencyi try- 
bunału w sprawie Jezuitów, od- 


roczył trybunał rozprawy nad 
sprawą. 

Paryż, 2 lipca. W senacie od- 
czytano sprawozdanie komisyi 
arnnestyjnej, która odrzuciła amne- 
styę 6 głosami przeciw 3. Większość 
składała się z 5 republikanów i je- 
dnego senatora z prawicy. Sprawo- 
zdanie mówi, że chwila wydalania 
kongregacyi jest niestosowna do po- 
wrotu morderców. Sprawozdanie za- 
leca tylko liczniejsze ułaskawienia. Ju- 
tro rozprawa. 

Londyn, 2 lipca. Bradlaugh 
zajął krzesło swoje, złożywszy oświad- 
czenie zamiast przysięgi. 

W odpowiedzi na interpelacyę 
rząd oświadczył, że nie ma preceden- 
su, aby wystosowano do obcego rządu 
przedstawienie z powodu wydalenia 
Jezuitów. 

Madryt, 2 lipca. Król podpisał 
traktat handlowy z Austryą. 


Praga, 3 lipca. (Tel. pryw.) Po- 
litik pisze o nominacyi dr. Duna- 
jewskiego ministra skarbu: „Przez 
mianowanie dr. Dunajewskiego prawi- 
ca wstąpiła w całkiem inny stosunek 
do rządu. Prawica przyjmuje poniekąd 
także osobistą odpowiedzialność za fi- 
nansową politykę rządu. Dr. Duna- 
jewski jest mężem silnej inicyatywy i 
zapewne nietylko na polu finansowem 
ale i w wszystkich kierunkach okaże 
się czynnym i dodatnim żywiołem w 
gabinecie". 

Berlin. 3go lipca. (Tel. pryw.) 
Uchwała konferencyi, aby rezultat 
obrad zakomunikowany został Porcie 
i Grecyi w nocie zbiorowej a nie 
identycznej, nastąpiła na wniosek 
Rossyi. 

Londyn, 3 lipca. (Telegr. pr.) 
Pnil-Mall-Gazcite donosi z Berlina: 
Potwierdza się wiadomość, że w osta- 
tnich dniach rządy Franeyii An- 


Cennik Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 2 lipea 1880 
nA WRZE ZR Racz 
płacę" fądają" 
walutą zurt 
zdr och. ih. et, 


1. Akeye 7a sztuką, 


a 
Kol. p. kar. Ludw. po 200 zł. m. k. SĄ28R 46 288 — 
Kol. iwow. czer.-jas. po 200 zł w. a. p169 — 171 75 
Banku kip guic. 200 zł. w. a. ^n [287 291 
Banku kredyt gal. po 200 zt. w. a. S]246 — aż 


2. Listy zRAt. z 100 zł. 


T adyt. galic. 5 pr. w. 8. Qf 98 35 9935 
uw  rodyt. K i pap” w a. 8|951 60 9260 
„ 5 pr. okresowo $] 98 35 99 35 


Hknk hip. galic. 6 pr. w. a.  -Z|102 35 108 35 
listy dłużne g.7 kr wł. 6 pr. w 8. „|i02 104 — 
[>| 
o 
[= 


8. iniy dłużne „a 100 atr. B 
©rólu. rolu kred. Zakład dla Gal. $ 
92 - 


Bukow. 6 pr los w 15 Ist 94 — 
t. Obligi zs 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 proc. m. k. . | 2750 9% 50 
Ublig. Komunalne gal. Zakł. kred. 00 
włościańskiego 6 pro-. w. a. 8 - 1 5 = 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6pr. w.a. |t01 — 105 — 
O. Losy miasta Krakowa 2050 22 — 
d Stanisławowa 6 — 27 — 
6. Monety. 
Dukat holenderski . 542 55 
Dukat vesaruki . 545 556 
Napoleondor . 931 942 
Póliwperyał . . . . . 967 9 68 
Rub: | rosayjski srebrny 157 1 68 
n 5 papierowy 1 24 1 26 
109 marek niemieukich 5740 58 20 
O... 99 50 100 50 
t œ gyahrr> Q Fn 1Inn*R 


(4441) Edyki : 

L. 3254, Roman Feryń z Zaszkowie 
został marnotraweą uznany. Kurator Seńko 
Krawiec z Zaszkowie. 

C. k. Sąd powiatow 

Gródek 10 ŻAR 1880. I 
(4513 1—3) Edyk t A 
„_ L. 1535. ©. k. sąd powiatowy w Wie- 
liczee niniejszym edyktem oznajmia, iż na 
skutek skargi przez P. Teofila Kułakowskie- 
go, Michała Olkusznika i Anieli Olkuszni- 
kowej przeciw Wiktoryi z Tokcińskieh Sto- 
jowskiej, Szczepanowi Tokeińskiemu, Józefo- 
wi Tokcińskiemu, Maryi Tokcińskiej, Teresie 


glii porozumiały się w kwestyi wspól- rzepik — —. Paryż: maki 159 kler. 62 75. 


tą|nego wysłania eskądr na brze- 


gi tureckie i greckie. 

Do Berlina miało nadejść potwier- 
dzenie wieści o drugiej wielkiej 
klęsce, zadanej rossyjskim woj- 
skom pod dowództwem gen. Skobe- 
idewa przez Turkmenów. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 2 czerwca 1880, godzina ¿ m., 
382 Losy kredytowe 177:50, Węg. akeye 
kredyt. 26950, Akcye anglo-austr. 158-—, 
Akcye banku Union 113860, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 285—, Akcye kolei północnej 
24380, Akcye kolei południowej 83—, Akcye 
kolei Alföld 161—, Akcye kolei Elżbiety 
195:50, Akeye kolei liwow-Czerniow. 170 25, 
Akcye kolei węg. półnoeno-wschodniej 150-—, 
Akcye kolei Rudolfa ——, Akcye kolei Al- 
brechta ——, Węg oblig. państw. w złocie 
8850, talie. oblig. iudemn. 9780, Losy z r 
1868 174—, Akcye kolei siedmiogrodzkiej 
108-75, Akeye banku obrotowego —'--, Losy 
tureekie 16-—, Akcye kolei węg.-galic. —:— 
Akcye kolei państwowej —'—, Akcye banku 
związkowego 138:50, Rubel papierowy 1:25}, 
Wiedeńskie losy 120 — Węgierskie losy 115-—, 
Mark. niemieck. —*. Węgierska renta 111-62, 
Usposobienie wyczekujące 

Wiedeń, 2 lipca 1880, godzina 4 
minut. 39. Akcye kredytowe ——, Anglo- 
Austr. —'—, Unionsbank —'--, Kolej Karola 
Ludwika ——, Południowa — — , Renta 
pap. —.—, Bubel papierowy —.—, Gal. listy 
zastawne !02:50, Gal. indemnizacyjne — —, 
Mark niem. —*—, Gal. bank rustykalny 10250 
Losy z r. 1860 —*—, Napoleonsdor —— 
Usposobienie — 

Wiedeń, 3go lipca 1880, godz. 10 m. 
50, Akcya kredytowe 286—, Anglo-austr. 
136—, Akcye banku Union 11380, Kolej 
Kar. Ludw. 28450, Południowa 82:50, Na- 
poleonsdor 9':34—, Rubel papierowy 125'/ą, 
Renta pap. ——, Galie. bank hip. 
Gal. oblig. indemn. —*—, Gal. listy zastaw 
banku włość. ——, Losy z r 
Usposobienie silne. 


Telegramy zbożowe z d. 2go lipca. 
Wiedeń: Pszenica 11-— do 12.— zł., ży- 
to 10:90 do 11-25 zł., okowita pr. 10:000 
liter procent 3450 do 34:75 zł. — Buda- 
Peszt: Pszenica 75 klgr. (na jesień) 98% 
do990zł., rzepak (sierpień — wrzes ) 18-12 zł. 
i Berlin: Pszenica żółta (na kwiecień — maj) 
230—. żyto — —, spiritus loco 65 70, olej 
rzepakowy 506—. Szczecin: Pszenica —-. 
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Kurs gieldy wiedeńskiej 
z dnia 39 czerwca 1889. 


1. Dług paćstwa. 
Jednolity dług państwa w banknot. 


płacą żądaja. 


maj-listopad 73.80 73.95 

luty-sierpieù  . s. saa 73.39 7395 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiec a= 74.50 74.65 

kwiecień-październik . 24.50 74.65 


pr. 133.50 134, — 


Losy z roku 185% po 250 złr. m. k 
1860 po 500 złr. w, a. 5 


n n 


" „ 1860 po 100 zł. 5 pr 13350 134.— 

s „ 1864 po 100 zł. 173.— 173.50 

= „ 1864 po 60 zł. 172.50 173.— 
Renty Com. po 42 lir. aastr. . . . —— 39— 
Listy zastaw. dom n. państw po 120 

złr. 5 proe. 06 ok a e „, 143.25 lii z 
Austr. Asyg. skarb. zwrotna 1881 5pr. 100.50 101 — 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr.  89.— 89.15 
a. Obligacye indamu. 6 pr. (za 190 zł. m. k.) 
Czech . . 103.50 104.50 
Bukowiny . 97.10 97.60 
Galicyi . . . 97.80 98.20 
Niśszej Austry 105— 105.50 
Siedmiogrodu 94.70 95.20 
Węgier . 94.80 95.30 


3. Akcye. 


136 30 136.60 
284.70 264 90 
1790.— 5600.— 


Bank Anglo- aust. 200 zł. emit. zł. 120 
Inst, kred. dla handlu po 160 złr. . 
Niższo-austr. tow. eskonit. 4 500 zł. 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . 
Gal. baukd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr.— — —.— 
Gal. zakł, kred. ziemski % 200 zł. . — — —— 
Banku austro-węgiersk. a. 600zł. . 826 — 628.-- 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 69.75 7025 
Aust. Tow, żeglugi par. dun. po500 zł.mk. 579.— 580 — 


—— 


Kol. Cesarzov ej Klżbiety po 200 zł. „ 19150 192.— 
Kol. Preszów-Tarn. (w.e.) a 200 zł. . — — 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2525— 2530 

m Kar lade mo 300 z. m k 288 75 *89 25 


1860 ———, | 


5 


j olej rzepakowy 77:—, spiritus ——. Wro- 
eław: Pszenica —'—, żyto ——, owies 
——, spiritus ——, kukumdza — —. Ko 


lonia: Pszenica — —. 


Udpo wiedzialny redaktor. Władysław Łoziński 


NADESŁANE. 


Dr. Adam Świrski 


lekarz zakładu zdrojowo-kąapielowego 
w IWOWICZU 


odynuje w ciągu całego sezonu jak w latach 
poprzednich. 


mieszkanie: „Ntary pałae.* 
Spostrzeżenia meteorologiczne. 


z dnia 3 lipca 1880 o godzinie 7 rano 

Barometr 73757um. Psycrometr suchy +- 
196°C Psychromet wilgotny 4- 17300. Prężność 
pary 13:3mm. Wilgoć 79 / Zachmurzenie 1. Wiatr 
S1. Ozon 7. 


Temperatura powiąt:za + 15 (*R. 
Barometr idzie w górę. 
Stan barometru nad poziom morza 761'37wun. 
Przyjechali do Lwowa, 
dnia 3 lipca 1880. 
Hotel Angielski. 
Pp Z. Cywiński z Telacza. F. Wazacz 
z Czerniowiec J. Kiesler z Czerniowiec. 
Hotel George'a. 
Pp S. hr. Dzieduszycki z Niesłuchowa. 
M. br. Eminger z Wiednia. T. Horodyski z 
Krogulca 


Hotel Langa 

Pp. H  Malawski ze Złoczowa. J. En- 
glich z Freudenthal, A. Neumanu z Wiednia. 
Dr. J. Schola z Wiednia. J. Keizler z Rossyi. 

Hotel Warszawski. 

Pp. E Bańkowski z Rymanowa X. Char 
|łamowicz z Łacka. B. Dobezycki ze Szczerca. 
J. Zakaszewska z Rossyi. St i H. Zdziech wey 
z Rossyi 
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Hota! Europajski. 
| Pp. G ks. Czetwertyński z Rossyi. W. 
| Younga z Przemyśla T. Prebik z Rossyi. M. 
| Spanier z Bersa. A. Lindner z Wied'ia J 
 Krzyszkowski z Krakowca 

Hotel Krakowski. 

Pp. P. Mieszkowski z Krakowa. J. No- 
wacki z Podgórza. A Celiohowski z Sandomie- 
rza. Z. Morhonowiez z Królestwa. J. Krasowski 
z Stanisławowa. K. Pisarski z Rossyi. 

Hotel Kuhna. 

Pp. J. Nowakowski z Lubienia. 

renz z Pragi. 


| Gdjechali ze Lwowa. 

Pp. A hr Potulicki do Krakowa. A. hre 
Stecki do Rossyi T. Puzyna do Narcla M. Ro- 
dakowski do Stanisławowa Dr J Dunajewski 
do Krakowa Citowicz do Szczawnicy I. Pie- 
rzchała do Lubienia. W. Puzyna do Stryja, B. 

(Skibniewski do Podwołoczysk. J. Sumowski do 
Przemyśla K Winitergereit do Brodów. A. 
Wolfram do Makoniowa. 


Pociagi kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa. 
Według południka Peszteńskiego. 

7 Czerniowiec: v godz 9 min. 40 wie- 

czór (pociag pospieszny); o godz. 3 min. 

45 rano (pociąg mięszanyj; o godz) 

min 32 po południu (pociąg mięszany. 

Z Krakowa: o godz. 5 min z0 rano 
(pociąg pospieszny); o godz. 9 min. % 

wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 
przed południem (pociąg mięszany). 

Ze Ntanisławowa: (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min. 24 wieczór. 

Z Podwołoczysk: (na dworzec w Pod- 
zamczu); o godz. 2 min. 53 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 min. 19 po połud- 
niu (pociąg mięszany); 

Z Podwolłoczysk : (na dworzec lwowski 

główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 

pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30. 

rano (pociąg osobowy); o godz 3 min. 

52 po południu (pociąg mięszany. 

©dchodzą ze Lwowa. 

Według południka Peszteńskiego. 
Czerniowiec : o godz. 6 min. 10 ra- 
no (pociąg pospieszny): o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o godz, 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany) 
iśrakowa: o godz. IOtej min. 3 w 
nocy (pociąg pospieszny ; o godz. 4 min. 
38 rano (pociąg osobowy): o godz % min. 
9 po południu (pociąg mięszany). 
Stanisławowa: (na Stryj); o godz. 
6 min. 37 rano. 

Podwoloczysk: | z dworca w Pod- 

zamczu): o godz. 10 min. 58 w nocy po- 

ciąg mięszany): o godz. 12 min. 3 w po 
łudnie (pociąg mięszany) 

R»Rodwoloczyskk: z dworca lwow- 

skiego główcego o godz. 5 min 40 rano 

(pociąg pospieszny) o godz. 12 min. 10 

w południe (pociąg  mięszany;) o godz. 

| 10 min. 1! w nocy (pociąg osobowy. 

Pory niniejszego rozkładu jazd; odnoszą się do 
południka peszteńskiego, godz. 12. w  Peszcie 
edpowiada godz 12 min. 20 we Lwowie. 


Do 


Do 


Do 


Do 


H. Lo- . 
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| płacą żądają. 
Lwow. Czern. kolej po 200 zł. wa. w sr. 183.25 16975 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. mk. 287.75 288.25 
Połud. kol. państ. po 200 zł. w. a. . 82. 82.50 

143. 143.50 


L. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 


4. Listy zastawne losowane 


Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galicyi i Bukowiny w 15 l. 6 pr. y3.— 
Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr. 116.80 116.60 
Gal. zak. kr. ziom. Krak.los,w 181.6pr. 101.— 
w201.7pr.  106.— 


m - 


z 5 = w 36 1.5*;s pr. 95.5) — — 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proot. 90.35 — — 
3 j po 5 proct. 96.75 38.25 
po 5 prowt. w 

s : 9875 99.25 

Gal. banku hip. po 6 proe. 102.50 102.80 
Gal. Zakł. kred włośc po 6 proe. 103.  104.— 
Banku austro-węgiersk. po 5 proc. 10? 10 103 30 
Węg. Tow. ziem. ake po 5/4 pros. . 99.75 100. — 


„ Zakł. kr ziemsk. po 5'/ą proc. 101.75 102.25 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100zł.) 


89.75 9025 


" 37 latach zwrotne . 
: Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 


Tow. kol. żel. Preszów -Tarnów (w. cz) 
a 300 zł. 5 proc. w srebrze 85.75 8625 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 105.50 10b. — 
EES po I0 Aaaa aa 101.50 —. 
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr. 104.75 10525 | 
> 2 „ il. emiayi . 102.50 10350 ! 
IL. 102.50 103.— 


n n n n 


Kol. Liwow-Czar.-Jass. LU emis a 300 


zł. 5 pioc. w srebrze z r. 1865 9155 91.59 
z r. 1857 95.75 96.— | 

z r. 1868 91.25 91.50 

z r. 1872 88.15 89.25 

Weg. gal. kol. a 300 zr. 5 proc. war. 87.50 87.50 


6. Losy. 
180.75 181 * 


Inst kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 


Qlarogo po 40 zł. m 
5 


zl. ner pa Thonan na 196 +2 mk In N AR — 
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| Tokcińskiej z miejsca pobytu i życia niewia- 
domym kuratora w osobie p. Franciszka 
Sam ilskiego z Wieliczki ustanowiono i je- 
dnocześnie termin do rozprawy ustnej na 
dzień 3 sierpnia 1880 o godzinie 9 rano 
wyznaczono. 1 
Wzywa się zatem wyżej wymienionych 
pozwanych, a ewentualnie ich prawonabyw- 


com lub spadkobierców ażeby wcześnie usta- 
nowionemu dla nich kuratorowi. o miejsce 


sądzie się stawili inaczej bowiem, niekorzy- 
stne skutki, sami sobie przypisać będą 
musieli. 
C. k sąd powiatowy. 
Wieliczka dnia 26 maja 1880. 
(4534 3—3) KE dyk t. 

_ L. 7917. C. k. Sąd powiatowy w Bo- 
chni zawiadamia, iż eelem zaspokojenia su- 
my pożyczkowej 800 zł. w. a. a względ- 
nie niespłaconych rat i reszty kapitału w 


| pim: żądają. 
,Keglevicha po 10 zł. m. k.. 16.— 16.50 
| Losy miasta Krakowa + 2. .  20.— 2050 
| Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 41— 4— 
Palfiego po 4V zł. m. k.. . . . . —— 42 — 
Fundacya szpitala Arcyks. Rudelfa . 18.— 18.50 
| Salma po 40 zł. m. k. . . 52.— 5275 
St. Genois po 4u zł. m. k.. . . 45.— 4550 
Pożyczka m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 45— 26— 
Peł. Tryestu po 100 zł m k. . 125.75 126.76 
~ n po 50 zł. w. a. 63.50 65.— 
Waldsteina po 20 zł. m. k.. . e 52.50 08, - 
Wiadischgratza po 20 zł. m. z. . 39.— 40 — 
7. Weksie (ua 3 miesiace) 

| Augsburg za 100 zł. w. p. n. . —— —, 
| Berlin za 100 mark w. p. n. —— m 
: Frankfurt za 100 mark p. —— = 
| Hamburg za 100 mark w. p n. —- —— 
! Londyn za 10 ft. szt, 117.40 117.55 
Parrż za 100 fr. 46.40 46.45 

Kurs złeta. 

Dukat cesarski men. . 5.54. — 5.55.— 
„ pełnej wagi 5.53.—  55/— 
Korona ... . . — mm mene 
20-ifrankówka . rU.£ 9.36. -- +.37,— 
Rossyjski imperyał 9.60.— ).62.— 
Talar związkowy .. si mm mem 
' Srebro . . AMa =- ——_— 


Z Iwowskiej Izby handlowe] | przemysiowe!. 
Telegrafowany kure wiedeński 


z dnia 2 lipca 1880 


Jelnolity dług paustwa w banknotach 
z s è w srebrze 

Renta w słoeie . . a... 

Losy pożyczki z roku 1860 . 

Axcye banku austro-węgierskiego . 

kredytowego . . - +- 


n n 
Loudyn 
; Srebro 
Napoleondor 
Dukat cesarski weu. 
IA murot niamioskich 


AU nowa 6BRW Y . 


minach mianowicie dnia 9go sierpnia, 18go 
września i 18 październiku 1880 r., każdym 
razem o godzinie 10 przed południem przy- 
mvsowa licytacya realności dłużnika Jędrzeja 
Muchy własnej pod |. 31 w Krzyżanowicach 
W. w powiecie Bocheńskiaa położonej. 
Cena wywołania wynosi 3000 zł. a wa- 
|dyum 300 zł. 

Protokół zastawniczego opisania wyciąg 
| hipoteczny i reszta warunków lieytacyjnych 


pobytu donieśli i albo temuż potrzebne do | kwocie 617 zł. 44 et. z pn. odbędzie się na | mogą być w tatejszej registraturze przej- 


ich zastępstwa dowody dostarczyli, albo też 
osobiście lub przez należycie umocowanego 
zastępcę, na wyżej oznaczonym terminie w 


rzecz Galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemsklego (Galizische Boden Credit Anstali) 
w Krakowie w tutejszym sądzie w Bch ter- 


rzane. 
Z e. k. Sądu powiatowego 
Bochnia dnia 14 maja 1880. 


(4593 1—3) Obwieszczenie. 

L. 2445. W dniach 2 sierpnia, 3 wrze- 
śnia 1 4go października 1580 odbędzie się 
przymusowa sprzedaż reślności niet»bularnej, 
pod nr. k. 28 subrep. 29 w Olchowee poło- 
Żonej dłużnika Wasyla Maniów własnej, w 
tutejszym c. k. Sądzie na rzecz Zakładu kre- 
dytowego włościańskiego na zaspokojenie su- 
my 200 zł. a względnie 191 zł. 84 ct. w. a. 


z pn. każdym razem o godzinie lOtej przed ` 


południem z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie. 

Cena szacuukowa 350 żł. jest ceną wy- 
wołania 

Wadyum wynosi 10 pre. 

Resztę warunków w tutejszej registratu- 
rze przejrzeć można. 

C. k. Sąd powiatowy 

Rożniatów 14 czerwca 1880. 
(46038 1—3) Obwieszczenie. 

L. 6434. W tutejszym e. k. Sądzie po- 
wiatowym odbędzie się publiczna sprzedaż 
2/6 ezęści wydzielonych z. dawnej realności 
l. k. 129 na niższem przedmieściu w Stryju 
położonych a obecnie całą realność podl. k. 
129 stanowiących wedle Dom. XIV pag. 513 
n. 6 haer. do Adama Franciszka 2 im. Pres- 
slers należących na rzecz Józefa Hladika pt> 
320 zł, a. w. z pn. w trzech terminach 
daia 15 lipca, dnia 19 sierpnia i dnia A3go 
września 1880, każdym razem o godzinie 10 
1ano. 

Cena wywolania 1768 zł. 56 et. a. w. 

Wadyum 177 zł. a. w. 

Bliższe warunki można w tusądowej 
registraturze przejrzeć. 

Stryj dnia 26 maja 1860. 

(4601 1—3) Obwieszczenie. 

L. 451. W dniach 8 lipca, 12 sierpnia 
i 9 września 1880 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularnej, pod nr. k. 
50 subrep. 189 w Libuchorze położonej dłu- 
żnika Ilka Tołkana własnej, w tute,szym tc. 
k. Sądzie ua rzecz Zakładu włośsiańskiego 
ua zaspokojenie sumy 183 zł. 1 ct. w. a. Z 
pn. każdym razem o god/inie 10 przed po- 
łudniem z tem, że na pierwszych dwóch ter- 
miaach realność ta za cenę szacuniową 
lub wyżej niej zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa 400 zł. 

Wadyum wynosi 10 pre. s 

Resztę warunków w tutejszej registra- 
turze. 

C. k. Sąd powiatowy 

Borynia dnia 10 lutego 1880. 
(4600 1—3) ©bwieszezonie 

L. 899. W dniach 8 lipea, 12 sierpnia 
i 9 września 1880 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularzej, pod ur. k. 
49 subrep. 32 w Tureczkach wyżn. położo- 
nej dłużnika Ignacego Fed; nkiewicza własnej, 
w tutejszym c. k. Sądzie na rzecz Zakładu 
włościańskiego na zaspokojenie sumy 100 
zł. w. a. z pn. każdym razem o godzinie 10 
przed południem z tem, że na pierwszych 


dwóch terminach realność ta za cenę Sza- j 


cunkową lub wyżej niej, zaś na trzecim tak- 
że niżej tejże sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa 250 zł. 

Wadyum wynosi 10 pre. 

Resztę warunków w tatejszej registra- 
turze. 

0. k. Sąd powiatowy 

Borynia dnia 13 marca 1880. 
(4332 1-3)  Mdykt. 

L. 6125. Ze strouy e. k. sądu powia- 
towego w Kamionce Str. podaje się do wa- 
domości, że na zaspokojenie pretrasyi Mar- 
kusa Londona w kwocie 40 zł. w. a z pn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie w dwó.h 
terminach na dniu 21 lipca i 25 sierpnia 
1880 każdym razem o g dzinie 10 rano, 
przymusowa sprzedaż realuości dłużuików 
Jacka i Kseńki Sa ahubów pod l. e. 33 w 
Dobrotworze położonej ciała tabularnego nie- 
stanowiącej, przy których to obu termin=ch 
realność ta tylko mżej ceny szacunkowej lub 
za takową sprzed ną zostanie. 

Chęć kupienia m»jący obowiązani są 
złożyć przed rozpoczę:iem lieytacyi 10% 
wadyum ceny szacunkowej 6 zł. 50 et. w.a. 


6 


rano egzekucyjna lieytacys reslności dłużni- 
ka Zssia Hołoweckiego własną pod Nr. k. 
97 w Gnierzkoweach położoną, z zabudowań 
i 10 morgów pola się składającą na 1000 zł. 
Oszueowauą, Z tem że realność ta w 2 pier- 
wszych terminach za lab wyżej ceny szacun: 
kowej, na 3 także niżej ceny szacunkowej, 
jednakowoż nie niżej kwoty 250 zł. sprze- 
daną zostanie. | 

Wadyum wyn:si 100 zł. i może być 
(złożone w gotówce lub w papierach państwo- 
i wych, listach zastawnych galie. ziemskiego 
' towarzystwa kredytowego według kursu dz! n- , 
n:go lub w książeczkarh kasy oszczędności | 
według kwoty imiennej. 

Najwięcej ofiarujący winien złożyć do, 
sądu pierwszą połowę ceny kupna licząc w to 
zadatek w gotówce złożoay wciągn dni 30 
drugą połowę wciągu dni 60 od dnia przy-' 
jęcia aktu lieytacyi do wiadomości. 

Resztę warunków może być przejrzane 
w ts. registraturze. 

Jazłowiee dnia 14 maja 1880. 

(4107 1—3) Bdykt. 

L. 5856. C. k. sąd powiatowy zawiada- 
wis niniejszym edyktem niewiadomego 2 
miejsra pobytu Jan» Dębskiego, że pod dniem 
5 maja 1880 1. 5356 Sebalda Wojucka po- 
Zaw O uznanie prawa własności do g3po- 
darstwa pod Nr. 37 rep. 15 w Kątach poło- 
żonego i o wyłączenie takowego z pod egze- 
kucyi z pn. przeciw firmie Hamburgskiej 
Niehaus & Schulze j jemu jako współpo- 
zwanemu wniosła, że w załatwieniu pozwu 
tago termin do rczprawy u-tnej na dzień 
14 września 1880 o godzinie 10 rano wy- 
znaczony i dla niego kuratur w osobie tut. 
e. k. Nstaryusza p. Apolinarego Horwatta 
ustażowionym zustsł. 

Zaleca się zatem pozwanemu, aby albo 
na terminie tym osobiście nię stawił albo 
potrzeba, informaegi ustanowionemu dl:ń 
kuratorowi udzielił, albo wreszcie innego 
pełnomosnika sobie chrał i takowego sądo- 
wi tutejszemu wskaz ł, w przeciwnym bo- 
wiem razie skutki z nieostrożavści tej wy- 
nikł=, ssm sobie przypisać by musiał. 

Chrza: ów 31 maja 1880. 

14184 1—3) Edy k t 

L. 1254. O. k. sąd powiatowy w Rop- 
czycach podaje niniejszem do publicznej wrta- 
domotci, że na zaspokojenie wierzyt: ności 
Wawrzyń*a i Jadwigi Przypków w kwocie 
126 2}. 25 ci a. w. z należyteściami dodat- 
kowemi doz' oloną zo.tała sprzedaż egzeku- 
cyjoa realuości gruvtowej pod Nr. 9 w Bor- 
ku wielkim poł: żona ciała tabularnego nie- 
stano siącej nal-żącej do Wawrzyńca i Ja- 
dwigi Przypków. 

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczny w sądzie tutejszym w trzech ter- 
minach dnia 9 sierpnia, 18 września i 18 
p ździernika 1880, każdym rszem o 10 g:- 
dzini» przed południem, 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szaeunkowa 600 zł. w. a. poniżej któ- 
rej w terminach powyższych realność sprze- 
„daną nie będzie. 

Wadyum przy licyt.cyi złożyć się ma- 
ją”8 wysokości 60 zł. a. w. 

Reszta warurków protskołn egzekucyj- 
nego opisania i oszacowania przejrzeć można 
w registeaturze e. k. sądu powiatowego. 

C. k. sąd powiatowy. 

Ropczyce dnia 29 wajia 1880. 
(4298 1—3) udyk t 

L. 66. C. k. sąd powiatowy w Moś 
ciskach podaje do ogólnej wiadomości, Że w 
sprawie c. K. uprzyw. zekładu kredyt. włoś 
ciańskiego we Lwowie przeciw Dańkowi Fe- 
dorec o zapłatę 178 złr. a w. z pm. od- 
będzie się tamże publiczna lieytacya real- 
ności pod l. k. 84 w Bolanowicach po 
łożonej dłużnikowi należącej ciała tabular- 
neg» miestanowiącej w trzech terminach 
a to: 


I. dnia 5 sierpnia 1880. 

M. dsia 10 września 1820. 

III. doia 15 paździerika 1880. 

Każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. 

Mościska dnia 28 marca 1880. 
(4592 1—3) Ohwionzczesie. 

L. 351. W dnisek 2 sierpnia, 3 wrze- 


Reszta warunków  licytacyjnych, akt] świa i 4 października 1860 oddędzie się przy 


zastawniczego opisania powyższej realaości 

i ocenienia mogą w tut. sądowej registratu - 

rze w godzinach urzędowych być przejrzsne. 
C. k sąd powiato ay. 

Kamionka dnia 8 luteg» 1880 
(4331 1—3) Obwieszczenie. 

L. 1025. Podzje się do publ cznej wia 
domości, że Wojciech Turek gospodarz z 
Marcyporemby uchwałą e. k. sądu krajoweg 
w Krakowie z dnia 14 lutego 1880 l. 3077 
za marnotrawcę uznany został, tudzież ż- 
mu kuratora w osobie Antoniego Garleja 
gospodarza z Maryporemby dodano. 

C. k sąd powiatowy. 

Kalwarya dnia 5 kwietnia 1880. 
(4297 1—3) Edykt. 

L. 1660. C. k. sąd powiatowy w Ja- 
złowcu podaje do wiadomości, że celem za- 
spokojenia należytści wysokiego skarbu w 
kwocie 205 zł. z pn. odbędzie się w sądzie 
tutejszym na dniu 20 lipea, 20 sierpnia i 17 


muso*a sprzedaż realności nietabularnej pod 
nr. konsk 48 subrep 96 w Kniażowskiem 
położonej, dłużnika Teofila Rudniekiego wł.- 
nej, w tutejszym c. k. sądzie na rzecz Za- 
kładu kredyt. włoś iańskiego na zaspokojenie 
sumy 525 zł. 3 ct w.a. % pn. każdym razem 
o godzimis 10 przed połnduiem z tem, Że na 
pierszych dwóch terminach reslność ta za ce- 
nę szacunkową lub wyżej niej, zaś na trze- 
cim także niżej sprzedaną będzie. 

Cena wywoławia 1200 zł. 

Wadyum wynosi 109. 

Resztę warunków w tutejszej r-gistratn- 
rze przejrzeć można. 

. k. sąd powiatowy. 

R>żniatów 18 czerwca 1880. 
(4251 1-3 Edykt. 

L. 5218. C. k. sąd miejsko delegowany 
w Rzeszowie ogłasza, iż w dniach 23 lipca, 
24 sierpnia i 24 września 1880 o gdzinie > 
10 przed południem odbędzie się w gmachu 


września 1880 każdym razem o godzinie 9 sądowym przymusowa sprzedaż części real- 


nośći pod l. k. 4 w B>guchw=le położsnsj 
ciała tabularnego nie stanowiącej spadkobier- 
ców Ś. p. Antoniego Basza własnej xa rze zZ 
Wolf: Adwokata o 36 zł. w. a. z pu. 
w pierwszych dwóch t-rminach za ceuę sz2- 
cunzową 662 zł. lub wyżej tejże, zaś w trze- 
cim termini» niżej takowej. 
Wadyum wynosi 67 zł. w. a. 


R 'sztę waruvków przejrzeć można w re- j 


gistraturze tutejszej. 

Rzeszów dnia 13 maja 1880. 
(3991 1—3) GDBiIIL 

BL 4574. Bom É. É Sreiggerichte wird 
befannt gemacht, dab R:f a Sperber unter dem 
4ten Mai 1580. BL 4574, das Gejucdh wegen 
Ginverleibung der Lójhung des im Qaften- 
ftanbe der Realität fnb. CN. 194 St. in Kv- 
iomea [aut libr. ou. Zom. II. pag. 625 n. i7 
gu Gunften deg Leib Allerkand pränotirten 
Bfandrechtes der Wedhjeljunune von 500 fl. 
©. M aug dem Qaftenftande Diejer Realität 
überreicht bat, daß gum Curator die liegende 
Mafje des verftorbenen Leib Alłerhaod der 
Randesadvofat Dr. Rasch in Kol-nea bejtelit 
und bemfelben gleichzeitig der im Sinne 5 45 
©. ©. erlafjene Bejheid mit dem Termine auf 
den 24 Auguft 1:80 um 9 Uhr Borm. zuge- 
ftelit wurde. 

€©3 werden daher die Erben des Leib 
Allerh=nd aufgefordert, die nothwendigen Be- 
helfe dem Curator bor dem Termine einzutiin= 
digen oder beim Termine unter  gleichzcitiger 
Qegitimirung al3 Erben perjöfunlih zu erjdei- 
nen, wibrigeng fie die au3 ber Unterlajjung 
entftandenen iiblen Folgen fidj felbjt werden 
zujhreibeu miifjen. 

Kolomea am 20 Mai 1680. 


(8909 1—3) Gilt 

B. 552. Bom f É. Bezirfsgerichte wird 
befannt gegeben, e3 werde zur Hereinbringung 
der Forderung von 30 fl. 6. W. fammt Ne- 
bengebiigren, die erecutive Feilbicthung derden 
Cheleuten Leś und Tekla tazaruk gehörigen 
niht intabulirten Nealitit CN. 86 in Maia- 
tya zu Gunften de3 Esg Gugig bewilligt, 
und dieje Feilbiethung in drei Terminen und 
zwar am z Auguft, 2 September und am 12 
Dftober 15850, jedesmal um 10 Uhr BIŁ. vor- 
genommen werden wird. 

Peczeniżyn am 15 März 1880. 

(4431 1—3) Edit 

BL 13063 Bon Seite des £.f. Landes- 
geridjteż in Lemberg, wird Biemit befaunt ge- 
geben, dba der Concurs ider dag Vermögen 
deg Abraham Isaak Meukes nach $. 145 CD. 
aufgehoben worden ift: 

Qemberg am 13 Juni 1880. 

(4522 1—3) haykt 

L. 7152. Samborski e. k. sąd obwodo- 
wy ogłasza, Ż% na wniossk wierzycieli masy 
konkursowy Lei F.ldbof zawisnował zawia- 
dowa masy rzeczonej Bezjemina Rost kupr» 
w Dro:hobyczu a zastępcą tegoż Meile hs 
Lindenbauma, właściciel» realności w Borysła- 
wiu zamieszkałych, 

Sambor 11 maja 1889. 

(4308 1—3) Edykt. 

L. 5748. Dnia 16 maja 1880 l. 5748 
wniósł M»ksymiliaa Kamiński pozew przeciw 
Mikołajowi Kamińskiemu o uznanie prawa 
własności do '/,ę części dóbr Wierzbisuy i 
kapitału ipdemnizacyjnego z pn który u- 
chwełą z 26 m»ja 1880 |. 5748 do wniesie 
nia obrony udzielono. Gdy miejsee pebyiu 
Mikoł ja Kam ńskieg: a względnie nszwi-ko 
i miejste pobytu tegoż spadkobier ów ma 
jest wiadowe, doręcza się powyższy przew 
ustapowionamu dla pozwanego kuratorowi 
Adm. dr. Rosenbai howi i zawiadsm:a się < 
tem pozwaueg" cbecnym edyktem. 

Z e. k. sąda obwodowego. 
Przem:śl 26 maja 1880. 
(4451 1-3) Edykt. 

L. 24689. ©. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie zawiadamia nieznanych z życia i miej- 
sca pobytu Salamona Ax-lhoa i Hindę Sebóa- 
blum, że małżoniowie Franciszek i Marya 
Szezudło «sey pod duiem 30 msja 1880 vo 
l. 24689 przeciw nia pozew o wyelimiwvo- 
wanie z ceny kupna 9/,. !/, i "|, częś i rel- 
ności |. 359 */, we Lwowie sumy 307 zł 
m k. z pu. na rzecz pozwanych Da pov yż 
szej realnoś i a względnie na ceni: kupas 
tejże ciężacej wnieśli | Że takowy kuratoro- 
wi adw. Dr. Balko doręczony zostzł. 

Wzywamy przeto pozwanych niniejszym 
edyktem, by rzeczonemu kurator wi w nele- 
Żytym czasie środki obrony podali, lub są- 
dowi innego zastępcę wskazali. 

Lwów dnia 5 czerwca 1880. 

(4273 2—3) <teortonzesemim. 

L. 8259. C. k. Sąd obwodowy w Tar- 
nowie podajs do wiadomości iż wdrożonem 
zostało postęp 'wauie konkursowe do majątku 
Józefa Kittaya, kramarza towarów bławatnych 
w Tarnowie zamieszkałego a to do całego 
tak ruchomego gdziekolwiek znajdującego 
się, jakoteż do nieruchomego majątku poło- 
żonego w tych krajach, w których ustawa 
konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 D. P. P. 
z r. 1869 l. 1 obowiązuje. 

Komisarzem koakurcsowym zamian0owa- 
ny został p. Leopold Zarzycki e. k. adjnnkt są- 
dowy w T: roowie tymczasowym zaś zawiadow- 
tą masy p. adwokat krajowy Dr. Gałecki. 


Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd lub przedstawienis innego zawia- 
dowcy masy konkursowej i jegoszasiępey tu- 
dzież obrania delegacyi wierzycieli wyzoacza 
sę posłuchanie na dzi:ń 1 lipca 1880 o go- 
dzin e 10 przed połuduiem w biurze komi- 

'sarza konsursowego, na którem stawić się 
rrmasją wierzyciela z dokumentami roszczenia 
ich wykazującemi. 

Wszyscy do tej ma:y konkursowej ja- 
ko wierzyci-le jej ro:zczenia mający, chociaż 
by nawet c takowe i spory wytoczonemi by- 
łv, powiani takowe do dnia 15go września 
1880 stosGwnie do przepisów ustawy kon- 
kursowej unikejąc szkodliwych następstw 

| tamże zagrożonych w Bądzie zgłosić, i na 
po-łuchaniu w dniu J3go pażdziernika 1880 
o godzinie 1Q:ej przed p łudniem cdbyć sę 
majączm, do likwidacy: ido uporządkowania 
podré. 

Termin ostatni służyć ma zarazem ja- 
ko termin do zawarcia ugody w $ 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzymują. 

Zyłoszonym i na ogólnem posłuekaniu 
stawująsym wierzycielom służy prawo przez 
woluy obiór w miejsce zawiadowey masy 
Jego zastępcy i członków delegscyi wierzy- 
cieli dotychezss urzędujących powołać sta- 
now.zo iune csoby, w których pokładzją za- 
ufanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku tego pestę- 
powania konkursowego zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej.* 

W Tarnowie dnia 16 czerwca 1880. 
(4100) Ogloszenie. * 

L. 1877. Sąd obwodowy w Nowymsg- 
czu czyni wiadomo, że na podstawie nowego 
statutu przez ogólne zgromadzenie twarzy- 
stwa zaliczkow-go w Gorlicach w dniu 
42 Llpea 1579 uchwalonego w miejscu 
firmy: Towarzyst*o zaliezkcwe z nieo- 
graniezoyą poręcą w G rlicach w dwiu 10 
czerwca 1874 zaprytokołowanej następujące 
zmi ny do rejestru apółrk zarebkowychi go- 
spodarczych w dniu 8 marca 1880 wpisane 
-ostały. 

Firma opiewa: Towarzystwo zaliczkowe 
w Gorlieh stowarzyszenie zarejestrowane 
z uieograniezoną poręką. 

Przed-iębiorstwo opiera się na statucie 
w dnu 22 lipea 1879 uehwalonym, 

Clem towarzystwa jest dostarczenie 
czlo :kom swoim k edytu potreehkego W go- 
sp: darstwie, handiu lub prz mysle. 

Udzial członka w towarzystwie wync- 
si rajmniej 20 zł. a najwięcej 1000 zł. i 
moż: być wpłue ny takży w ratach miesię- 
cznzch najmniej po 1 zł. 

Dyrekcya składa się z trzech dyrakto- 
rów i jedvego zastępcy, a mianowici-: Woj- 
ciacha Bie bońskiego, Feliksa Skrochowskie- 
go i Frauciszza Bzezepauowskisgo jako dy- 
rektorów i Władysława Smolki jako zastępcy 
dyrektora. 

Firmę stowerzyszenia podpisują ważnie 
dwaj członkowie dyrekcyi. 

Ogłoszenia swoje umieszczać będzie 
spółka w jednym z dzienników krajowy*h 
polskich. 

C. k. sąd obwodowy. 

Nowy-Sącz dnia 1 czerwca 1980. 


(4595) Ogloszenie. 

L. 3566. Kəmisya hipoteczna e b. sẹ- 
du powiatowego w Tyśmienicy zawiadamia, 
iż daia 13 lipca 1880 v godzinie 9 rano na- 
przód w sądze a wastępnie pa miejscu roz- 
po zuie dochodzenie prsygotowawcze mające 
na celu założenie księgi gruntowej dla gmi- 
ny Podpie zarty. 

Kto ma interes prawny w zbadaniu sto- 
sunków posiadania w t-j gminie, może się 
zgł sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaś- 
nienia lub obrony swoich praw za stosowne 
uważa. 

C. k. sąd powiatowy. 

Tyśmienica dnia 1 lipca 1880. 

(4606) Ogloszenie. 

L. 40. Komis, a hipoteczna przy e. k. sądzie 
powiatowym w Pilźu:e urzędująca ogłasza, iż 
«rusze posiadania dla gminy katastralnej 
Mo rze: wraz z sprostowanemi spisami po- 
siacłeści i p-s'adsezy, kopiami map kata- 
stralnych i protokcłami dochodzeń do po- 
ws.*chpeg  przejrz 'nia wyłożyła 

Zsrzuty przeciwko prawdziwości arku- 
iszów posiadania wnoszone być winny ustnie 
lub pisemvie w e. k. sadze powiatowym; a 
do przeprowadze * a dalszych dechodzeń wsk.:- 
tek poduiesionych zarzutów niezbędnych, 
| wyznacza się dzień 10 lipa 1880 na którym 
za'zutv i przed komisyą bipoteczną wnoszo- 


ne być mog. 
Pilano dnia 1 lipca 1880. 
(4602) ©głeszenie. 


L. 3870. ©. k. Sąd powiatowy zawiada- 
mia, iż dochodzenia miejscowe celem zał - 
żenia księgi gruntowej w gminie „Leżanów- 
ka“ z Bilitówką daia 9go lip'a 1880 rozpo- 
czy na. 

Każdy kto ma interes prawny w zba- 
datiu stosunków pesiadania , może się zgło- 
sić i wszystko przytoczyć co dla wy:aśoi-- 
nia lub obroby praw swoich stosownem 
uzua. 


Grzymałów 1 lipca 1880. 


(4371 2—3) L. 1207. 
Ogloszenie licytacyj. 

Dnia 22 lipca, 12 sierpnia i2 września 
1880 każdym razem o godzinie 10 rano a 
to w dwóch pierwszych terminach powyżej, 
lub za cenę szacunkową 93 zł. na trzecim 
nawet i poniżej tejże sprzedawanemi będą 8 
parcel gruntu roli Macakówki w Grzechyni 
Michała Karcza z pod Nr. 266 własnych 
celem zaspokojenia resztującej pretensyi Moj- 
żesza Jakobsohna w kwocie 40 zł. z pn. | 

Warunki licytacyjne, protokół zajęcia i 
oszacowania wolno tutaj przejrzeć lub odpi- 
BAĆ. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Maków 4 maja 1880 
(4380 2—8) L. 26359. 

Ugluszenie konkursu. 

Celem nadania dwóch stypendyów z 
fundacyi J. O księcia Leona Sapiehy każde 
o rocznych 500 zł. ogłasza się niniejszem koa- 
kurs. 

Wsparcia te przeznaczone gą dla mło- 
dzieńców urodzonych w Galicyi lub w W. 
Ks. Krakowskim, którzy usończywszy nauki 
uniwersyteckie lub akademickie z postęmpem 
znakomitym, pragnęliby z początkiem roku 
szkolnego 1860/81 udać się do zagranicznych 
zakładów naukowych, w celu nabycia głęb- 
szego wykształcenia w obranym zawodzie. 

Narodowość kandydata lub wyznanie 
religijne nie stanowi różnicy. 

Stypendya wypłacane będą w dwóch 
półrocznych równych ratach z góry i trwają 
prawidłowo przez rok jeden Wolno wtzakże 
rozdawcy, którym jest J. O. książe Adam 
Sapieha, pozostawić stypendystę w posiada- 
niu stypendyum jeszcze przez rok drugi. Sty- 
pendysta obowiązany będzie z końcem kaz- 
dego półrocza szkolnego wykazać się przed 
rozdawcą w sposób wiarygodny, iż bawiąc 
za granicą, oddaje się rzeczywiścia naukom 
zawodu swego z zamiłowaniem i bardzo do- 
bryza postępem. 

Cheący się ubiegać o stypendym po- 
wyższe, winni wnieść podania swoje najpó- 
niei do 2 sierpnia 1850 brzpośrednio do 
Wydziału krajowego i załączyć metrykę 
chrzu lub urodzenia, świadsctwo majątkowe 
i moralności, absolutoryum z odbytych nauk 
uniwersyteckich lub akademiekich, tudzież 
świadectwa szkolne, szczególnie z ostatnich 
lat. Kandydaci, którzy przed rokiem szkoi- 
nym 1879/80 pokończyli nauki, winni nadto 
wykazać wiarygodnie, czem się trudnili od 
czasu ukończenia studyów. l 

W podaniu ma być wyraźnie przyto- 
czone, w jakiej gałęci n.ukiiw którym Z Za- 
kładów zagrauiezuych zamierza kandydat da- 
lej pracować, tudźież, w jaki sposób nabytą 
naukę w przyszłości chciałby spożytkować. 

Podanie wiano wreśzciezaw erać dokła- 
dny adres, pod którym załatwienie ma dojść 
swoim czasie do rąk kandydata, 

Z Wydziału krajowego, 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie dnia 17 czerwca 1580. 
(4270 2—3) Obwieszczenie. 

L. 4212. C. E. sąd obwodowy w Koło- 
myi podaje do powszechnej wiadomości, że 
w miejsce ad,uukta Fiyderyka Kuhnena 
adjunkt Leon Andrzejowski kamisarz- m kon- 

ursowym masy rozbiorowej Herscha Chaje.. 
sa, Karola Piskozuba, Eisiga Nemerowa i 
Hsrscha S-ha-htera zamianowanym został, 

Kołomyja dnia 29 kwietnia 1850. 
(4570 2—3) Edykt. | 

L. 915. O. k. Sąd powiatowy Brodzki 
podaje do wiadomości, że celem zaspokoje- 
nia gminy miasta Brodów przeciw Jakubowi 
Flocken pto 146 zł, 75 et. w. a. z pn. od- 
będzie się w sądzie tutejszym dnia 1Ygo 
lipca, 19 sierpnia i 21 września 1830 zawsze 
o 10 godzinie rano w biurze l. 2 egzekucyj- 
na licytacya realności Jakuba Flachen pod l. 
tab. 789 w Brodach położonej, która na 
dwu pierwszych terminach tylko z: lub wy- 
żej ceny szacunkowej na 4000 zł. w. a. wy- 
pośrodkowavej, na trzecim zaś poniżej tejże 
najwięcej ofiarującemu sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 400 zł. 

Reszta warunków licytacyjnych może 
być przejczaną wraz z aktem oszacowania W 
sądzie, Qi 

. O czem się zawiadamia chęć kupienia 
mających i tych wierzycieli hipotecznych któ- 
T2y by prawo zastawu dla swych pretensy! 
ha tej realności po dniu wystawienia ekst- 
raktu tabularn=go 15 stycznia 1879 uzyskali 
lub którymby uchwała heytacyjna lub i dal- 
sze dla jakiejkolwiek bądź przyczyny dorę- 
czoną być nie mogły z tem, że dla tychże 
kuratorem adwokata Dra Ornsteina z Brodów 
ustanowiono. 

„Brody 12 września 1880. 

(4578 2—3) ©Qbwieszczenie. 

, _ L. 1042. Zbarazki e. k. Sąd powiatowy 
wiadomo czyni, iż celem zaspokojenia sumy 
400 zł. z pn. po odtrącenia sumy 200 zł. 
odbędzie się publiczna sprzedał pcłowy re- 
alności 1. 82145 w barażu należącej do Ka- 
rola Wysockiego, ut Dom. Th. VI. pag. 110 
n. 7 haer. i Dom. Th. II pag. 429 n. 4 haer. 
na rzecz Jakóba Horehitza. 

Sprzedaż ta odbędzie się w dwóch ter- 
minach, a mianowicie na dniu 9 lipca i 10 


(i 


sierpnia 1880, każdym razem o godzinie 10 
przed południem w tusądowej kancelarji. 

Na pierwszym i drugim terminie przed- 
miot lieytacyjny niżej ceny wywołania nie 
będzie sprzedany a w tym wypadku wyzna- 
cza się dla ułożenia przystępniejszych wa- 
runków licytacyjnych termin na dzień 18go 
września 1880 o godzinie 10 rano z tem o- 
znejmieniem, że niestawający na terminie 
wierzyciele hipoteczni jako do większości 
głosów stawających przystępujący uważani 
będą. 

ji Cena wywołauia wynosi 400 zł. 

Wadyum 40 zł. 

Akt oszacowania i wyciąg  tabularny 
przejrzane być mogą w tusądowej registra- 
turze. x 

Dla wszystkich wierzycieli, którzyby 
po dniu 2 lutego 1880 do tabuli weszli lub 


ręczoną być nie mogła ustanowiono kurato- 
rem ad actum c. k. notaryusza Pana Leopolda 
Kukawskiego w Zbarażu. 

Zbaraż dnia 7 maja 1880. 
(4564 2—3) «Wbwienuczenie. 

L. 1924. ©. k. Sąd powiatowy w Sko- 
lem podaja do publicznej wiadomości, że 
Wasyl Kiczka rolnik z Ławoczna uchwałą 
c. k. sadu obwodowego w Samborze z daia 13 
stycznia 1880 l 476 został za marnotrawcę 
uznany i że mu na kuratora Paweł Hasyniee 
ustanowiony został. 

Skole dnia 18 maja 1880. 

(4589 2—83) Obwieszczenie. 

L. 29247. W celu zabezpieczenia od- 
budowania kanału Nr. 89 w kilometize 54 
«/,00 gościńca brzeżańskiego odbędzie się na 
dwu 19 lipca 1880 w e. k. starostwie w 
Brzeżanach licytacya przez złożeni ofert pi- 
semnych. $ 

Suma fiskalna całej budowli 
8654 zł. a. w. l 

Bliższe warunki, przedsiębiorstwa tego 
dotyczące przejrzane być mogą w po- 
wyższem c. K. Starostwie, gdzie także w 
terminie oznaczonym, najdalej do godziny 
L2tej w południe wniesione być mają ofer- 
ty zaopatrzone stemplem na 50 ct.i w wa- 
dyum 5 pre. od sumy fiskalnej wynoszącem 
z wyrażeniem ceny nietylko cyframi ale teź 
i literami. | 

Oferty nieułożone według przepisów 
lub niepodane w terminie nie będą uwzglę- 
dnione. 


wynosi 


Z c. k. Namiestnietwa. 
Lwów dnia 23 czerwca 1880. 
(4309 2—3) Edy kt. 
L. 7131. Samborski c. k. sąd obwodo- 
wy rozpisuje na rzecz galicyjskiego Banku 
hipotecznego we Lwowie przymusową pu- 
bliczaą sprzedaż dóbr Pukienicze, ałużnika 
Alojzego Śliwińskiego własnych w celu za-, 
spokojenia: RE", 
a) sumy 725 zł. z 6 pre. odsetkami od, 
25 października 1876 i l pre. prowizyi w, 
kwocie 7 zł. 25 et. l 
b) sumy 725 zł. z 6 pre. odsetkami 
od 25 kwietnia 1877 i 1 pre. prowizyi w 
kwccie 7 zł. 25 ct. 
c) sumy 19797 zł. 68 ct. z 6 pre. od- 
setkami od 25 października 1877 wreszcie 
d) kosztów egzekucyi dawniej w Kwo- 
cie 21 złr. 30 et. i 25 złr. 97 ct. jako też 
obecnie w ilości 41 złr. 11 ot. a. w. przy-, 
znanych w dwóch terminach t. j. daja 4 
sierpnia i dnia 9 września 1850 każdym ra- 
zem o godzinie lOtej rano w sądzie lutej- 
szym w których to terminach rzeczone do- | 
bra nie będą sprzedane niżej ceny wywo- 
łania. i 
Gdyby takowe w tych terminach przy- 
najmuiej za cenę wywołania nie były sprze- 
dane tedy w colu ułożenia warunków licy- . 
tacyjnych ułatwiających wyznacza się ter- | 
min na dzień 17 września 1880 godziaę 10 
rano, z tem że wierzyciele na tyw terminie 
niestawający, jako do większości głosów į 
stawających przystępujący uważani będą. 
Cenę wywołania stanowi wartość tych 
dóbr przy udzieleniu pożyczki przyjęla w 
kwocie 133321 zł. a. w. zaś wadyum wy-. 
nosi 10 pre. tej sumy. , | 
Resztę warunków licytacyjnych tudzież ; 
wyciąg tabularny dóbr wyżej rzeczonych | 
można przeglądnąć w t. s. registraturze. Í 
O czem się uwiadamia chęć kupienia j 
mających tudzież wszystkich wierzycieli, ! 
którzyby po dniu 8 lutego 1880 jako po 
dniu wydavia ekstraktu tabularnego prawo | 
zastawu na tych dobrach uzyskali lub któ- | 
rymby niniejsza uchwała licytacyjna lub też | 
później jaka uchwała egzekucyjna w tej, 
sprawie zapaść mająca nie mogła być dorę- * 
czoną 4 tem, że sąd dla nich kuratorem ad 
actum w tej sprawie p. Dr. Kohn adwokata 
w Samborza zaś zastępcą 


Pawlińskiego także adwokata w Samborze 


postanowił, 
Sambor 1 czerwca 1880. 
(4581 2—83) Edykt. 


tegoż pana Dr. | (4255 2—3) 


grudnia 1877 bieżącemi c) sumy 32 zł. 20 


„et. od dnia 19 grudnia 15877 bieżącemi d) 
' sumy 657 złr. 10 ct. wraz z 7 pre. odset- 
,kami od dnia 19 czerwca 1878  bieżącemi 


e) kosztów sądowych w kwotach 19 zł. 17 
et. i 17zł. 92 et. a. w. f) kosztów egzekucyj- 
nych w kwocie 16 złr. 47 et. a. w. przy- 
musowa publiczna sprzedaż realności pod 
Nr. 58 w Kleparowie położonej wedle Dom. 
13 pag. 39 n. 13 haer. dłużnika Antoniego 
Wawrzonka własnej, tudzież reslności pod 
l. 113 w Kleparowie położonej wedle Dom. 
13 pag. 176 n 1 haer. dłużników Stanisła- 
wa i Tekli Szurów własnej na rzecz c. K. 
uprzyw. galicyj. akc. Banku hipotecznego a 
to w dsiu 2 sierpnia i w daiu 13 września 
1880 każdym razem o godzinie 10 z rana 
w tutejszym sądzie ryczałtowo pod następ- 


nemi warunkami się odbędzie. 
którymby uchwała licytacyjna wcześnie do- , 


1) Cenę wywołania stanowi wartość real- 
ności przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w kwocie 1600 zł. 2) każdy z liey- 
tujących winien przed rozpoczęciem licyta- 
złożyć do rąk komisyi Jicytacyjnej jako wa- 
dyum kwotę 160 zł. 3) Gdyby te realuoś- 
ci w powyższych terminach za cenę wywo- 
łania lub wyżej tejże sprzedane nie zostały, 
wtenczas dla ułożenia ułatwiających warun- 
ków wyznacza się termin na dzień 13 wrze- 
śnia 1580 o godzinie 4 po południu. 

Resztę warunków licytacyjnych jak i 
wyciąg hipotecziy tych realności w tusądo- 


wej registraiurze przejrzeć można. 


Lwów 30 kwietnia 1880. 
(4319 2—3) Gdy kt. 

L. 1799. Dnia 15 września 1880 o go- 
dzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym są- 
dzie przemusowa publieczua sprzedaż real- 
ności pod l. k. 146 w Sądowej Wiszni po- 
łożonej. wedle Dom. Tom. II pag. 171 n. 
5 haer. Walentego i Józefy małżon. Rzepiń- 
skich własnej, na rzecz e. k. uprzyw Zakła- 
du kredytowego włościańskiego o 267 złr. 
50 ct. a. w. z pn. w jednym tylko terminie 
lieytacyjnym a nawet i niżej ceny szacun- 
kowej, która wynosi 13800 zł. 

Wadyum 130 zł. s. w. 

Resztę wsrunków lieytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć. 

d e. k. sądu powiatowego. 
Sądowa Wisznia dnia 25 maja 1880. 
(4519 2—-3) Ogloszenie. 

L. 2233. Daia 10 sierpnia 1880 o go- 
dzinie 10 przed połuduiem odbędzie się w 
sądzie tutejszym przymusowa publ'ezna i1-y- 
tacya realności tubulzrnych pod Nk. 34 i 35 
w Bobrowy położonych dłużników Bolsła- 
wa Michałowskiego i masy spadkowej po Jó- 
zefie Michałowskiej własnych, ua zaspokoje- 
nie pretensyi Gali:yjskiego akcyjnego Butku 
hipotecznego w kwotach 184 złr, 184 zł. 
i 3907 zł. 15 ct. w. a. z pn 

Cena wywołania wynosi 10625 zł. w. a. 
wadyum 582 zł. w. a 

Sprzedaż na-tąpi także poniżej ceny sza- 
cunkowej za jakąkolwiek cenę. 

Reszta waruuków ogłoszonych dna 20 
października 1878 L. 8654 pozostaje niez aie- 
niona i możua je wraz z wyciągami hipo- 
tecznemi przejrzeć registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Dębica 20 czerwca 1880. 

(4443 2—8) Konknrs 

L. 410. Ninivjszem ogłasza się konkurs 
na n-stępujące posady nauczycielskie przy 
szkołach etatowych w Brzezańskim okręgu 
szkolnym a mianowicie. 

1. w powiecie Brzeżańskim 

a) w Kozłowie przy dwu klasowej szko- 
le posada nauczyciela kierującego Z roczną 
płacą 450 zł. 50 zł. za kierownictwo i wol- 


i nem pomieszkaniem, 


b) w Kurzanach przy jednoklasowej 
szkole z roczną płacą 300 złr. i wolnem po- 
mieszkaniem, 

2) w powiecie Podhajeckim, 
przy szkołach jednoklasowych w Bohatkow- 
cach z roczną płacą 320 złr. w Sosnowie, w 
Bekersdorfie z ję:ykiem niemieckim wykła- 
dowym, w Zawałowkie i Wierzbowie z ro- 
czną płacą 300 zł. i wszędzie z wolnem 
pomieszkaniem. 

Prawo prezeatowania wykonuje w urzę- 
dzie Rada szkolna miejscowa. 

Ubiegający się o te posady mają wnieść 
podania zaopatrzone w dowody kwalifikacyj- 
ue i słażbowe za pośrednictwem swych 
władz przełożonych do tutejszej c. k. okrę- 
gowej Rady szkolnej w przeciągu czterech 
tygodni od pierwszego umieszezenia niniej- 
szego konkursu w dzionniku urzędowym. 

Brzeżany 12 czerwca 1880. 

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej, 
Edyk t. 

L. 5596. C. k. Sąd powiatowy w Miku. 
lińcach ogłasza, że celem zaspokojenia wie 
rzytelności Izaaka Kaczki jako prawonabyw” 
cy Abrahama Tenenb:iuma w kwceie 100 zł. 


L. 5159. C. k. sąd pow. m. d. dla o- | odbędzie się w sądzie tutejszym w dniach 
kolicy miasta Lwowa Ś. II czyni wiadomo, | 19go lipca, 16 sierpnia i 13 września 1880 
iż wskutek odezwy e. k. sądu krajowego we|o godzinie 10tej z rana przymusowa liey:a- 
Lwowie z 17 kwietnia 1880 1. 16425 celem |cya realności nietabularnej Jóźka Boczuli pod 
zaspokojenia a) sumy 8% zł. 20 et. z 6 pre.|l. k. lla w Ludwikówce, na pierwszych dwu 
odsetkami od duia 19 grudnia 1876 bieżą- | terminach tylko za cenę wywołania lub wyż- 
cemi b) sumy 32 zł. 20 et. 6 pre. od 19!szą, na trzecim za jakąkolwiek cenę, 


Gazeta Lwowska Nr. 150 z dnia 3 lipca 1880. 


Cena wywołania wynosi 995 zł. Wa- 
dyum 100 zł. w. a. 

Bliższe waruuki licytacyi i protokoły 
zastawniczego opisania i oszacowania przej- 
rzeć można w t. s. registraturze. 

Mikulińce 20 grudnia 1879. 

(4405 2—8) kKdykt 
L. 238018. C. k. miejsko-delegowany sąd 

powiatowy dla miasta Lwowa i przedmieść 
ogłasza niniejszem, iż nad małoletnim Mı- 
chałem Choroszym synem zmarłego Bazyile- 
go Choroszego opieka na czas nieograniczo- 
ny została przedłużoną. 

Lwów dnia 29 maja 1880, 
L. 26858. (4379 2—3) 

Ogloszenie konkursu. 

Z fundacyi utworzonej za składek całe- 
go kraju ku uczczeniu 25 letniej roeznicy 
wstąpienia na tron najmiłościwiej nam pa- 
nującego Cesarza i Króla Franciszka Józefa 
I. będą do rozdania z początkiem roku szkol- 
nego 1880/81 trzy stypendya, każde o ro- 
cznych 1000 (tysiąca) zł. w. a. 

Stypendys te rrzeznaczoue są dla mło- 
dzieńców urodzonych w Królestwie Galicyi 
i Lodomeryi wraz z W. Ks. Krakowsziem, 
którzy ukończywszy z celującym postępem 
studya w jednym z uniwersytetów, w szko- 
le politechnicznej lub też w szkole sztuk 
pięknych w kraju, i odznaczywszy się przy- 
tem moralnością, zacnością charakteru, pra- 
gnęliby bezpośrednio po ukończeniu nauk 
w kraju, udać się do najcelniejszych zakła- 
dów naukowych po zagrauicami państwa 
austryackiego, dla wyższego wykształcenia 
się w obranym zawodzie specyalnym. 

Narodowość kandydata, lub wyznanie 
religijne nie stanowią różnicy. Stypendya wy- 
płacane będą w dwóch równych ratach, z 
których pierwszą otrzyma stypendysta przy 
wyjeździe za granicę, drugą zaś z końcem 
pierwszego półrocza szkolnego, jeżeli wykaże 
w sposób niewątpliwy, iż bawiąc za granicą 
zrobił celujące postępy w obranym zawodzie. 
SO RAE z niniejszej fundacyi trwają pra- 
widłowo tylko przez rok jede», wolno jest 
wszelako stypendyście, który w pierwszym 
roku pobytu za granicą przez celujące postę- 
py w naukach, okazał się godnym użyczone- 
go subie drobrodziejstwa, prosić o pozosta- 
wienie stypendyum jeszcze na rok następny, 
jeżeli wykaże w sposób wisrygodny, że stu- 
dya, którym się poświęcił, w ciągu jednego 
ruku nie mogły być wyczerpująco ukończone, 
lub, że do zupeinego wykształcon'a się, drugi 
rok studyów koniecznie jest potrzebnym. Pra- 
wo nadawania »typendyów z fuuducyi powyż- 
sze, raczył przyjąć Najaśniejszy Pan; Wydział 
krejowy zaś przedstawia na każde stypen- 
dyum trzech kandydatów. 

Chcący się ubiegać o stypendya po- 
wyższe, wiuni wneść pedania swoje do Wy- 
działu krajowego, a mianowicie ci, którzy 
już są w posiadaniu stypendyów a pragnęli- 
by zatrzymać takowe jeszcze na rok przy- 
szły, pod warunkami i na drodze wskazanej 
im w dekrecie stypendyjnym, ci zaś, którzy 
dopiero po raz pierwszy o siypendyum się 
ubiegają, za pośrednictwem zakładu, w którym 
uauki ukończyli. 

Termin do wniesienia podań ustanawia 
się najdalej do 2 sierpnia 1880 

Do podania należy dołączyć: metryką 
chrztu lub urodzenia, wystawione przez właś- 
ciwe władze, świadectwo o stosunkach msa- 
jątkowych kandydata i rodziny jego świade- 
ctwo obyczajności, absolutoryum z odbytych 
nauk uniwersyteckich lub akademiekich, tu- 
dzież świadectwa szkolne, szczególnie z la: 
ostatnich. W podaniu przytoczyć należy, w 
jskiej gałęzi nauk lub sztuki i w którym z 
zakładów zagraniczaych zamierza ksndydat 
dalej pracować, tudzież w jaki sposób chciał- 
by nabytą naukę spożytkować w przyszłości. 
Podanie winno wreszcie zawierać dokładny 
adres, pod którym załatwienie ma dojść w 
swoim czasie kandydata. 

Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi z Wielk. Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie dnia 17 czerwca 1880. 
(4556 3—3) Wuwieszezemie, 

L. 82221. W celu oddania w przed- 
siębiorstwo robót przy założeniu części fun- 
damentów pcd nową budowę dalszej części 
gmachu dla e, k. Namiestniectwa a ewentu- 
alnie i innych z tem wyzonaniem w związku 
zestających robót, odbędzie się iozprawa o- 
fertows dnia 6 lipca 1880 o godzinie 12tej 
w południe w biurze Departamentu technicz- 
nego e. k. Namiesinictwa. 

Roboty około fundamentów są w prey- 
bliżenia obliczone nakwotę 16697 zł. 68 et. 

„  Werunki wykenania jak niemniej plany 
spis cen jednostkowych i kosztorys sumaryczny 
można przeglądać w biurze Departamentu 
techni'znego w godzinach urzędowych. 

Oferty na pomienione roboty sporzą- 
dzone być muszą według wzoru podanego 
w warunkach szezegółowych i wniesione 
być rasją przy rozprawie pod adreką e. k. 
Namie.tnietwa w terminie powyżej ozna- 
czonym. 

Oferty, któreby nie były wniesione w 
terminie lnb nieułożone podług wzoru poda- 
nego, nie kŁędą uwzględnione. 

„ k. Namiestnictwu 

Lwów dnia 27 czerwca 1880. 


(4548 2—38)  Edykt. 


L. 279. C. k. sąd kraj. wyż. w Krakowie 


podaje do wiadomości, że projekt nowego 
ciała hipotecznego dla realności pod liczbą 
katastralną 337 w Tarnowie na Strusinie 
położonej, Izaaka i Mirli Wichnerów własnej 
składającej się z domu drewnianego tudzież 
z ogródka oznaczonego w metryce gruato- 
wej z roku 1820 liczbą topograficzną 100/158 
zaś wedle pomiaru katastralnego z roku 1848 
parcela katastralną budowlaną 531 w obję- 
tością 37 kw. sąż. i parcelą katastralną 18036 
w objętości 51 kw. sążni, razem 88 kw. 
gążni zawierającej, graniczącej od wschodu 
z drogą publiczną, od południa z realności” 
Nr. k. 843/158 od zachodu z realnośclą Le- 
ona Lewandowskiego, od północy z realnoś- 
cią Nr. 331 i z realnością pod Nr. k. 204 
Jossla Küaberga w okręgu e. k. adu obwo- 
dowego w Tarnowie położonej, według usta- 
wy kra,owej z dnia 20 marca 1874 l. 29 
dz. ust. kraj. wygotowany za nowy wykaz 
hipoteczny poczynając od daia 14 maja 1880 
uważanym będzie, a od tegoż dnia wolo 
takowy przeglądać w e. k. sądzie obwodo- 
wym w Tarnowie, jak również, że od tego 
dnia wszelkie nowe prawa, czy to własnoś- 
ci, czy zastawu czy jakiebądź iana prawo 
hipoteczae odnoszące się do nieruchuimości 
księgę gruntową objętej, jedynie przez wp: 
Sanie do tej kssęgi może być nabyte, ogra- 
niezone, przeniesione lub wykreślone. 

Wprowadzając zaiem postępowanie Ce- 
lom ustslauia powyżej wymienionego Wyka- 
za h potocznego e. k. sąd krajowy wyższy 
wzywa: 

a) w.zystkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa przed otwarciem tego now-go 
wykazu hipoteczuego nabytego; chcieli uzy- 
sk.ć jaką zmianę wpisów mpotecznych, od- 
noszących się do stosunków własności lub 
posladania, a to bez różnicy, czyby ta zmia 
na przez dopisanie, vdpisanie lub przepisa- 
nie, przez sprostowanie oznaczenia nierucho - 
mości lub połączenia ciał hipotecznych lub 
w jakibądź inny sposób nastąpić miała; 

b) wszystkich, którzyby już przed ot- 
warciem tego nowego wykazu hipotecznego 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisanej w 
tən wykaz lnb do jej części jaki prawo zastawu 
służebności lub w ogóle jakie inne prawa 
do wpisu hipotecznego uprzymiotnione, o 
ile ta prawa jako do dawnego stanu bieraego 
należące wpisane być mają, a już przy za- 
łożeniu nowej księgi gruntowej tamże wpi- 
sane nie zostały, aby z temi prawami zgło- 
sili się do e. k. sądu obwodowego w Tar- 
mowie najdalej do dnia 13 września 1850, 
gdyż prawnym skutkiem zaniedbsnia lub u- 
chybienia tego terminu jest utrata prawa do 
poszukiwania zgłosić się mającej pretensyi 
przeciw osobom, które prawo hipoteczne na 
podstawie wpisów „v«owym wykazie hipo- 
tecznym zamiesz wych a niezaprzeczonych 
w dobrej wierze aabyły. 

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
może być dla stron pojedynczych ani przed- 
łużonym ani też w razie zaniedbania go, do 
pierwotnego stanu przywróconym a od obo- 
wiązku zgłoszenia się w tym terminie z po- 
mienionemi prawami lub roszczeniemi nie 
uwalnia okoliczność, iż zgłosić się mające 
prawo już było zapisane w dawniejszej księ- 
dze hipotecznej w miejsce której nowy wy- 
kaz hipoteczny wstępuje, było wiadome z ja- 
kiej rezolucyi sądowej, lub jest przedmio- 
tem dochodzenia, w skutek podania lub 
skargi przed sąd wniesionej. 

Kraków 2 marca 1880. 
(4532 2—3) Obwieszczenie. 

L. 4714. O. sąd obwodowy w 
Kołomyi podaje do wisdomości, że ma prośbę 
spadkobierów Antoniego Janochy z dnia 8 
maja 1880 do l. 4714 o wyznaczenie terminu 
do prze:łachania spadkobierców Rud:lfa 
Kurzweila, tudzież subonerantów  pretensyj 
wekslowych 300 duk. 400 duk. i 100 duk. 
na dobrach Obertynie ciążących w celu wy- 
kreślenia tych sam ze wszystkiemi subone- 
racyami ze stanu biernego tychże dóbr i 
przeniesienia tychże ostatnich na sumę do 
depozytu tego sądu złożyć się mającą nowy 
termin na dzień 19 lipca 1880 godzinę 9 
przed południem zost:ł wyznaczonym. 

Gdy miejsce pobytu niektórych z po 
wyższych subonerantów, a mianowicie Ozi- 
asza Fūhrera, Michała Luczeskula, Mandla 
Bergmana, S-hmila Chusida, Abrahama 
Bergmana i Murkusa Nagelberga nie jest 
wiadomem, ustanowiono dla nich w eilu 
zastąpienia ich w tej sprawie na ich koszt 
niebezpieczeństwo kuratora w osobie adwo- 
kata Rascha 1 tegoż cię na powyższy termin 
wzywa, o czem się ich z tem poleceniem 
zawiadamia, aby albo na powyższym termi- 
nie osobiście stanęli, albo rzeczonemu kura- 
torowi potrzebne Środki obrony wcześnie 
przed terminem przysłali, gdy w przeciwnym 
„razie hig ze zaniedbania tego wynikłe 
sami Bobie przypisać będą musieli. 

*- Kołomyja 13 maja 1830. 
(4552 2—3) Edyk t. 

L. 12825. C. k. powiatowy sąd w Ka- 
łuszu uwiadamia, że w celu zaspokojenia 
wierzytelnośsi włościańskiego banku w kwo- 
cie 222 zł. 92 ct. a. w. odbzdzie się w tu- 
tejszosądowyia lokalu w dnisch 19 lipca, 


119 sierpnia i 22 września 1880 egzekucyjna 


sprzedaż gospodarttwa pod |. k. 15 w Uhry- 
nowie starym Semania Kohuła własnego. 

Cenę wywołania staaowi się suma 
500 zł. 

Zakład wynosi 50 złr. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
archiwum. 

C. k. sąd powiatowy. 
Kałusz 31 grudnia 1879. 
(4292 2—3) Edykt 

L. 8752. ©. k. Sąd powiatowy w Łań- 
cucie podaje do publicznej wiadomości, że 
celem zapłacenia Towarzystwu Zaliczkowemu 
w Łańcucie Stowarzyszeniu zarejestrowanemu 
z nieogianiczoną poręką sumy 150 zł. z pn. 
od Julii Cieślowej, Franciszka Wróblewskie- 
go 1 Karola Krzyżaka należnej, odbędzie się 
przymusowa sprzedaż a) realności w Żałyni 
wsi pod l. k. 58 położonej Julii Cieślowej 
własnej, b) połowy realności w Zułyni mieście 
pod l. k. 712 położonej, Franciszka Wróblew- 
skiego własnej i e) realności w Z.łyni wsi 
pod 1. 123 położonej Karola Krzyżaka własnej 
w lokalu e. k. Sądu powiatowego w Łańcu- 
cie w trzech terminach mianowicie duia 16 
lipca, 18 sierpnia i 10 września 1880, zawsze 
o godzinie 10 z rana. 

Uong wywołania stanowić będzie są- 
downie oszacowana wartość powyżej wspom- 
nionych trzech realności a mianowicie w Zo- 
łyui wsi pod 1. 712 Juln Oieśla własnej w 
sumie 250 zł. połowy realności w Zołyni 
Mieście pod l. k. 58 Franciszka Wroblew- 
skiego własuej w suwie 305 zł. realuoś"i w 
Zołyni wsi pod l. konsk. 123 w sumie 700 
zł. w. a. 

Przy pierwszych dwóch terminach bę- 
dą pomienione realności jedynie powyżej lub 
za Cane szacunkową, przy 8 terminie nawet 
poniżej tej ceny jednak nie niżej jak wszyst- 
kie trzy realności razem za 600 zł. w. a. 
Sprzedane. 

W.runki licztacyjne i akt szacunkowy 
mogą być każdego czasu przejrzaue w regi- 
straturze c. k. Sądu powiatowego. 

Łańcut dma 20 stycznia 1880. 

(4490 2-3) Kdykt 

L. 5420. Sokalski c. k. Sąd powiatowy 
w celu wydobycia w erzytslności Dmytra 
Barysza w ilości 464 zł. w. a. wyznaczył do 
przymusowego jawnego przetargu realacbci 
pod 1. 20 w Konotopach położonej, dłużnika 
Nazarego Słobodiuka własnej, czwarty termin 
ną dzień 23 lipca 1880 o 10 godzinie z ra- 
na w zabudowaniu sądswera. 

Poręczne wynosi 40 zł. 

Realaość ta w tym terminie za jaką- 
kolwiekbądź cenę sprzedaną zostanie. 

Warunki licytscyjne, protokół opisania 
i ekstrakt tabularny tej realności przejrzeć 
można w registraturze tegoż sądu. 

Sokal daia 24 maja 1880. 

(4364 2—38) Edyk t. 

L. 8345. 0. k. sąd powiatowy miejsko- 

delegowany w Krakowie podaje do wiado- 


mości, że celem zaspokojenia sumy pożyezko- ! 


wej 800 zł. względnie niezapłaconej reszty 
odbędzie się na rzecz Galic. zakładu kredy- 
towogo ziemskiego w Krakowie w gmachu 
sądowym w trzech terminach dnia 21 lipca, 
47 sierpnia i 30 września 1880 każdym ra- 
zem o godzinie 10 rano egzekucyjna sprze- 
daż realności l. 21 wyk. hip. w Czyżynach 
w powiecie krakowskiem położonej. 

Cena wywołania wynosi 2500 zł. w. a. 
a wadyum 250 zł. w. a. 

Wyciąg hipoteczny i waruaki licytacyj- 
ne mogą być przejrzane w ts. registraturze. 

Kiaków dnia 1 czerwca 1880. 

(4547 2—3) Konkurs. 

L. 1510. Celem obsadzenia przy e. k 
sądzie powiatowym w Kolbuszowie opróżnio- 
nej, ewentualnie przy innym e. k. sądzie 
powiatowym opróżnić się mogącej posady 
sędziego powiatowego w VIII. randze. 

Ubiegający się o tę posadę mają »we 
podania w terminie dai 14 od trzeciego 
umi-*szczenia niniejszego ogłoszenia licząc w 
przepisanej drodze do prezydyum e. k. sądu 
obwodowego wnieść. 

Z prezydynm c. k. sądu obwodowego. 

W Tarnowie 28 czerwca 1880. 

(4566 2—3) Ogłoszenie. 


L. 407. Od dua 10 lipra, aż do 1 pa-` 


źdriernika b. r. załatwiać będzin czynu ści 
e. k urzędu góraiezego okręgowego, c. k. 
starostwo górnicze w Krikowie. 

Podania zaś będą jak zwykle podczas 
niebytności tutejszego naczelnika przyjmo 
wane w kancelaryi e. k. urzędu górniczego 
okręgowego lub w c. k. urzędzie cechowsń 
w zabudowaniu cłowem i prawomocnie pre- 
zentowane. 

Z e. k. urzędu górniczego okreguwego. 

Lwów dnia 19 czerwca 1880 
(4398 3—3) Edykt. 

L. 1675. Stanisław Przybył» z Jadownik 
uznany został sydownie marnotrawcą 

Kurator Piotr Mrówka z Jadownik. 

O. k. sąd powiatowy. 

Brzesko 29 marca 1680. 

(4504 3—3) Obwieszczenie. 

L. 1575. C. k. sąd powiatowy Zbaraz- 
ki wiadomo czyni, iż celem śriągnienia su- 
my 909 zł. z pn. od Issaka i Reizli Peter- 
sill odbędzie się publiezna sprzedaż połowy 
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dłużników własnej na rzecz Nechemie Schra- 
ge wyznaczając w tym celu 3 termn» a 
mianowicie na 9 lipca, 10 sierpnia 1 14 
września 1880 każdym razm o godzinie 10 
w tusądowem zabudowaniu. Na 1 i 2 ter 
misie połowa tej realności tylko za, lub wy- 
żej ceny szacunkowej, na trzecim terminie, 
zaś także niżej ceny szaeunkowej sprzedaną 
zostanie. 

Cera szacuukowa wynosi 1276 zł., za- 
kład 127 zł. 60 ct w. a. 

R-szta warunków lieytacyjnych i eks- 
trakt tabularoy przejrzane być mogą w tu- 
sądowej registraturze. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 21 
marca 1880 rzeczowemi prawami na sprze- 
dać się mającą połowę realności do tabuli 
weszli, jak w ogóle iuteresowani, którymby 
uchwała sprzedaż dozwalająca z jakiegobądź 
powodu doręczoną być nie mogła. ustano- 
wiono kuratorem pana Lejzora Feursteina 
z Zbarcżu. 

Zbaraż dnia 20 maja 1880. 

(4559 3—3) Edyk t. 

L. 18331. C. k. sąd powiatowy miejsko 
del-gowany sekcyi I. we Lwowie wiadomo 
czymi, iż celem zcspokojenia resztującej sumy 
dłużnej 500 zł. w. a. z 15°% odsetkami od 
dnia 26 czerwca 1876 bieżącomi, kosztami 
egzekucyjnemi w kwocie 10 zł. 81 ct. w. a. 
i kosztami teraźniejszemi przyznanemi w kwo- 
cie 15 zł. w. 8. przymusowa sprzedaż sum 
1060 zł., 1000 zł., 1000 zł, 1000 zł., 1000 
zł., 1000 zł, 1000 zł, 500 zł. i 500 zł. wa. 
jak Dom 186 pag. 22 n. 86 on. dla Felicyi 
Kwiatkowskiej intabulowanych, a mł ś'iwie 
na resz'ującą cenę kupna realnośri l. 5534, 
w ilości 1500 zł. w. a. przeniesionych na 
rzerz towarzystwa zaliczkowego we Lwowie 
odbędzie się na dwó'h termiuseh a to dnia 
30 czerwca i dnia 7 lipca 1830 każdym ra- 
zem o godzinie 10 przed południem w kau- 
celaryi e. k. not. p. Morawieckiego. 

Na pierwszym t+rminie sumy te sprze- 
dane zostaną tylko za cenę wywołania przy 
drugim także niżej takowej. 

Cena wywełnania jest 8000 zł. 

Wadyam 400 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w tut. 
sąd, registraturze. 

„. O czem się dłużniczkę Felicyę z Le- 
Śuiewiczów Kwiatkowską z mi-jsea pobytu 
niewiadomą do rąk ustanowio:ego kuratora 
adw. Dr. Józefa Smolki z życia i miejsca 
pobytu mewiadomą wierzycielsę Fraavis.kę 
|Kordyk do rąk kuratora sdw. Dr Gzjerskie- 
igo, zaś wszytskich innych wiercycieli, któ- 
rymby uchwała ta z innych powodów dorę- 
ezoną być nie mogla, lub którzy po dniu 17 
stycznia 1880 jako dniu wydznia wyciągu 
tabularuego do tabuli weszli də rąk kurato- 
ra adw. Dr. Schsffą zawiadamia. 

We Lwowie dnia 2 czerwca 1880. 
(4014 3—3)  EALIETA. 

Y. 2001, LI. k. csĄ'h noskTokniń KR 
Koaopork saerkaomaae, yo EK cnpag'k 
EKZEKSLIJAHOŃ | OBIIO-PÓAWHHYO-KPEĄHTOROPO 
SABEĄEHIA AAA [aauniń u BSkokusni B'h 
Awsokk, nporush Kaauks  Powkunckoms 
o ZANAAMEKIE JU 3p. H 60 kp. AB. Ch ugN. 
OTESĄECA 14 anna, 13 cepnia u 16 hie- 
pecha 18 0, KOKĄNMK pazomh O roAHNK 
10 pano RK TST. cHąĄ%k npHuMSCOBA AHNH- 
Tania PFAdAhKHOCTH rp8HTOROŘ NOĄ% 4. 20 
gh PsĄk nonoxenoń, Kazkka Pswkukcko- 
ro BAACHOŃ, T'kaa "TAESAAPNOFO HECTAHO- 

| BAOUOŃ. 
| Ll-kua RHKAHuNa 200 34p. dk. 
fiaarowa 20 gap. ka. 

PeawTs oycnoBni n NpOTOKÓA% ONKCH 
BACTABNOTO HEMECAAHSTH MOKHA B'h pErH- 
eTpaTr$pk. 

II. k. Gsą'h nos'kToBKIA. 

XoĄSPÓRK ana 5 Mapra 1850 
(4012 3—3) G A RIKR'T h. M. 1999, 

li. K. CHĄ% noRKTOKWŃ KR XoĄopo- 
Bk 3amkĄOWAAE, yio KR CHPARK osiyo 


POAKHHUO-KPEAHTOKOTO ZABEĄENIA AAA Fa- | iowiska 


BAp. 80 Kp. a. B- Ch IIQH. OTESĄECA ANA 
14 Annua, 13 Gepnua u 15 Repecna 1870 
o ronuHk 10 pano BR TST. CSĄKk npums- 
COBRA AHIIHTALIA pEAALHOCTH rpSHTOKOŇ 
noah 4K. 60 BR Psątk noaoxenoń A MHTpa 
PopHHa BaacHoń, Taa TAaBSAApHOro He- 
CTANOBAWUCH, 

Ikua gawanya 300 3Ap. aB. 

Kaąńsmh 30 3np. aB. 

Peurrs OYCAOBHŃ H NPOTOKSAR ONHCH 
3ACTABHOCO NEfETAAHŚTH MOWRHA EA TST. 
pETHCTPATSP'E. 

II. x. czĄ% nozkToRAIk. 

XoąopoBh 5 Mapra 1880, 


Doniesienia prywatne. 


Spółka 


Handlowo - rolnicza 
w Stanisławowie 


zawiadamia strony interesowane, iż 
podczas tegorocznego jarmarku 


w Ułaszkowcach 


w czasie od 3g0 do Sgo lipca 
będzie reprezentowaną tamże przez 
swoją Dyrekcyę, celem przeprowadza- 
nia tranzakcyj zbożowych i za“ ierania 
wszelkich innnych w zakres jej czyn- 

ności wchodzących interesów. 


MORSZYŃ 


zdrojowisko solankowo 
borowinowe. 


Morszyn, stacya kolei arcyksięcia Albrech- 
ta, dworzec, poczta tuż w samem zdrojowisku 
oddalony jest półtory mili od miasta Stryj, 
i w równejże przestrzeni od Bolechowa. 

Miejscowość ta położona jest 1200 stóp. 
jn. p. morza u podnóża Karpat między krańcem 
| niziny a wysokiemi górami  Bieszozadu i dla- 
| tego posiada wszystkie własności łagodnego 
podgórskiego klimatu. Sam Morszyn jak i jego naj- 
bliższe otoczenie obfitują w wysokopienne lasy 
szpilkowe, ożywcze balsamiczne powietrze, ob- 


(4496 3—3) 


= nnn NZ Z ZA 


szerny ogród, rozległy park leśny i piękne 
spacery w pobliżu. 
Kumys, żŻętyca, mleko, również skład 


wód mineralnych krajowych i zag”anicznych. 

Kąpiele ciepłe solankowe i borowinowo- 
mrówczane, rzeczne, żelaziste, stawowe i tusze 
wszelkiego rodzaju. 

Stały lekarz w miejscu W. Fryderyk 
Dzikowski emerytowany lekarz powiatowy. 
pe Troskliwość o wygody największa, kuch- 
nia i pieczywo doborowe we własnym Zarzą- 
dzie. Muzyka „Weteranów“ grywająca 2 razy 
dziennie. 

Cem wz 
umieszozenie w zakładzie : 
za pokój, usługę, śniadanie, obiad, kolacyę i co- 
dzienną ciepłą kąpiel solankową tygodniowo 20 zł 
zaś bez kąpieli , . . . ., . „17 zł. 
umieszczenie we dworze: 
za pokoj, usługę, śniadanie, obiad, kolacyę i co- 
dzienną ciepłą kąpiel solank"wą tygodniowo 16 zł, 
zaś bez kąpieli , . wO. „14zł. 
dzieci połowę powyższej ceny. 


"Otwarcie zakładu I5 maja r. b. 


Z I 


O wczesne zamówienia na mieszkania 
uprasza się. 
Bliższych objaśnień udziela zarząd zdro- 


(3214 17—?) 


| (Ogłoszenie 


(4289 3—3) 
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ulica Jagiellońska 


licytacyi. 


, Oddział zastawniczy 
galicyjskiego BANKU kredytowego 


1. 3 (dom własny) 


„podaje do ogólnej wiadomości, iż zapadłe do dnia 30 kwie- 
tnia 1880 roku zastawy w dniach 7 i 8 lipca 1880 roku 


jw godzinach od 9 do 8 przez publiczną licytacyę (w myśl 


'§. 59) najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane zostaną. 

Równocześnie wzywamy właścicieli kwitów przedawnionych, by się o 
podniesienie możliwych nadwyżek licytacyjnych zgłosić zechcieli, ponieważ 
takowe, stosownie do $ 26 Regulaminu oddziału zastawniczego, po upływie 


trzech lat przepadają. 


Lwów dnia 19 czerwca 1880. 


ANE o ORT 
i ; 

N 
+ + 
s WOLE Ż OOTOUGII > 
4 4 
N w BRODACH >} 
4 jest do sprzedania Ę 
SJ o czterech pokojach z kuchnią i oficyną b, 
S o dwóch pokojach i kuchni, stajnią, wu- b 
x zowuią i t, p. oparkenione. >, 
Și Wiadomość w Gorlicach Z. S. b 
U poste restante, z 


CARRAR ARTAR A ARAN 
” Dziedziłowie, 


powiat Kamionka Strumiłowa, 
mila od stacyi kolei Zadwórze lub Barszezo- 
wice, odbędzie się « powodu sprzedaży dóbr 
w dniu lżgo lipca 1880 i następnych pu= 
bliczna licytacyu żywego i martwego 
inwentarza, jakoto, wołów roboczych, koni for- 
nalskich. krów, jałownika, maszyn i narzędzi 
(4563 3 3) gospodarssich 


Uwiadomienie. 


Ogłoszona sprzedaż inwen- 


tarzy w dobrach C ew k ów | 


przez publiczną licytacyęe w dniu 5 


lipca b. r. na folwarku Niemstów — : 
miejsca mieć nie będzie z po- 
wodu sprzedaży hurtownie tychże in- 
(4587 3 


wentarzy dzierżawcom. 


3) 


BĘ Przewyborne %5% 
przez „Sues” sprowadzane 


erbaty 


chińskie 


a mianowicie: | Cena 
za tjs kilo 
Nr. 1. Taszu. żółtokwiatowa aromat . zł. 440 
Nr. 2. Juntojezan, białokwiatowa arom., zł. 360 
Nr. 3 Nandzyn, czarna aromatyczną zł 3— 
Nr. 4. Souchong, „ mało narkot. . zł. 2:50 
Nr. 5. Congo, czarna familijna . zł. 1-80 
£ Wysiewki z herbaty. . zł. 120 
> z najlepszych herbat, zł. T50 


nawa po tanich starych cenach, (2114 €4—?) 
wajtaniej w handlu 


St. Markiewicza 


we Lwowie w Rynku l. 42. 


< 


ZAKŁAD 
wodoleczniczy 


Franciszka Medwcją 


w Zawałowie, 
pod kierownictwem lekarskiem 


Dra. aleksandra Medweja 


w tym roku odnowiony i ulepszony. 
Kąpiele rzeczne i żętyca, kuchnia własna 


doborowa — poczta w miejscu, telegraf 


w Zakład zastawniczy i kredytowy 


w Podhajcach. (3862 9-4) 

Zakład przyjmuje chorych za po- 
rozumienie: lstownem i za dołącze- 
niem zadatku wysyła pojazdy do stacji 
Halicz. — Bliższych szczegółów z- 
sięgnąć można w handlu Wgo Alfre- 
da Dzikowskiego we Lwowie. 


LEMATYZ ; 


Y 
uar. 


Królestwa Galiovi i 


domersi z Wielkiew 
księstw  Krokowskiei g 
na vok 


1880 


nabyć można po cenie % zł. 60 et. 
w Ekspedycyi 
nirazefy iacowskiejs 
_ Zamiejscowi zechcą przesłać '%£ zł. 
et. z których przypada 10 et. 
na opakowanie j list frachtowy. 


aw” Szematyzm przesyłamy tylko za 
Z. czeniem wnależytości z góry. 
a pobraniem należytości nie 
przesyłamy Szematyzmu. 


rm 
$ 


9 
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Dr. L. Rosenzweig 


magister okulistyki 
ul, Dominikańska 1. 2. 

Leczy wselkie słuhości ócz, operuje i 
wstawia sztuczne oczy, niemieckiego i fran- 
cuskiege systemu. 
| (4:36 7- 8) 
+40010+00120—0900—0—0—+9 


Folwark 


ma trakcie Janowskłm, 17, mili od 
Lwowa oddalony, osobny korpus tabułarny stë- 
nowiący, obejmujący 32 morgów pola orneg», 
12 m. łąk i 6 m lasu sosnowego, z budynka- 
mi mieszkalnemi i gospndarczemi w dobrym 
stanie, jest z wolnej ręki zaraz do sprzedania. | 

Bliższej wiadomości udzieli Administracya | 
„Gazety Lwowskiej“ pod eyfrą „KT. C“ i 


PETE 


() Na Wystawie krajowej we Lwowie dyplomem honorowym zaszczy- |) 
| PO od roku 1854 istniejąca g 
ETNAS j ETO | 
6%, Spółka stolarzy << A 
NSE A a - " BRA 
KE w” lwowskich ES K 
h Ao bes A WOWS IC qa i 


> 


RSE we Lwowie plac Bernardyński 1. 15 
poleca swój podług najnowszych i najgustowniejszych wzorów własnemni 
wyrobami obficie zaopatrzony 


LAD MEB: 


oraz wielki wybór luster, materyj na meble, dywanów, chodników, 
firanek, karniszy i kutasów do okien, jako też 

mebli giętych i żelaznych, d 

po cenach znacznie zniżonych. (8559 8—12) 8 
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Operacye giełdowe 
uskuteeznia z łatwością 


dom bankowy „Leitha: w Wiedniu, Heidenschuss 1 


J 
[ 


i, 
| 
| 


z a przy ograniczonej tylko siracie (premia 10 do 30 zł. za 5 0600 zł. 
w efektach na operacye ù la hausse luh baisse), 
zyskiem b) czy kursa sie podnoszą lub spadają (Stellgoschiifte) 


i e) przy zastawach depozytowych do czasu, aż papiery z zyskiem zrealizowane 
i hié moga. 

Kupna na spekuiacyę według zlecenia pod dyskrecyą. 
Interesa wspólne (tylko 15 do 40 zł, pokrycia na LO0uv zł. w efektach). 
J~ Prowizya tylko 50 et. P 
W obrębie tego przez nas zaprowadzonego i wzięcie znachodzącego sposobu, uskuteczniamy zlecenia 
na prawie wszystkie w dziennych kursach notowane efekta. 


AF Nie wymagamy pokrycia w gotówce. 


mianowicie : 
pzdr ył Za 


Zabezpieczenie g c. k. austr. węg. 
Losów państwowych, prywatnych i zagranicznych 


przed stratą w razie ciągnienia najmniejszej wygranej 
Premia ma cały rok od 15 ct. począwszy. 
ch Suma gwarancyjna do 500 zł. w razie ciagynienia najmniejszej wygranej. 
Powyższe dla kupeów i posiadaczy losów, dla oszezędnyel i kapitalistów nadzwyczaj ważne zapro- 
wadzenie, które nam ze strony prasy i publiczności powszechne przyniosło uznanie, jest także ze 
stanowiska gospodarczego nieocenionem, a eo do znacznych korzyści i postanowień, które przy- 
sparza, powolujemy się na szczegółowy prospekt. 
ormacyvi co do losów, papieró. wartościowych i spraw finansowych, udziela każdemu 
Info macyj franco i gratis „Wieithać, organ dla spraw uarodowo-gospodarczych. Egzem- 
plarzo bezyłatnio i wszędzie. d ] 
IMP” Szczególnie zwracamy uwagę na zajmującą saryę artykułów co do zwrotu wszelkich możliwych 
wydatków, strat i t. p., jak niemniej co do towarzystw gry (ujosażeń i nbezpieczeń wdów, starszych 


WWR AI 
A i i a) po kursie dziennym 
C. k. losy państwowe, prywatne i zagraniczne 4) Pojedyńcze lub w grupach, 
e) za miernym zadatkiem i zastawem depozy- 
towym po stopie procentowej bankowej. 
d) za mierną opłatą w ratach miesięcznych. 


c. k., austr. węgier. renty 
Beg w 5Gciu ko vbinacyach Tag 
Najlepszy sposób lokowauja dla oszczednych. 
Patwa załatwianie wszystkich zleceń z prowincyi, jak niemniej zleceń wchodzących 
w zakres wymiany. — Prospekta, taryfy, ete. przesyła się z wszelką gotowością (franco i gratis). 
| Rzetelne firmy otrzymają zastępstwo. 
po | (1261 3—0) 


~ A m > aN , r >. s 
a "za aa = ut" (LPR. 


a m 


Galicyjski 


Lwów „ ulica Teatralna, w gmachu teatralnym 
udziela pożyczki ma zastaw 
a) ktsztow ności, drogich kamieni i kruszeów, À i 
b) towarów koloniałuych, bławatnych, wyrobów fabrveznych i wszelkich innych 
przedmiotów rolnictwa, handlu i przemysłu tak nowych jako też używanych, 
c) papierów publicznych wartościowych 
wedle taryfy o 2/, znizonej od zł. 50 począwszy. 
Podaje oraz do wiudomości stron interesowanych. szczególnie P. T. 
przemysłowcow i kuprów, że od pożyczek wyżej zł. 300, może za csobną 
umową na tąpić dalsze obniżenie nsleżytości w stosunku do wai tości 
szacunkowej, objętości przedmiotn I czasu trwania pożyczej. 
Przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności 
począwszy od I zlr. do każdej wysokości i oprocentowuje takowe 
po sied m odi sta- ! 
Zwrot wkładek do 100 złr. uiszeza się baz wypowiedzenia, 
do 250 złr. z 10-dutowem wypowiedzeniem, 
do 500 złr. z 20 dniowem wypowiedzeniem, 
do 1000 złr. z 80-dviowem wypowiedzeniem. 


Od wkładek z 90 dniowem wypowiedzeniem S od sta. 


H 
ć 


| 


e 


od § do 12 w zołudnie, 
od 3 do 5 po południu. 


Lwów dnia 18 stycznia 1879. 


Godziny urzędowe: 


DYREKCYA. 
(2858 7—?) 
3-C3-€-€)-3-05—<€)-€)-€3-€3-05-05-€3-5-—€3 
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„do suchot i t. d., 


O000000000000000 


IF Nie powierzchowna tylko sumien- 
nie i radykalnie przeprowadzona kuracya cho= 
rób sifilitycznych, jest jedyną rękojmia uchy- 
lenia najsmutniejszych następstw w przyszłości. Ta- 
kowaą zapewnia na podstawie ścisłych badań i licznych 
doświadczeń swej piętnastoletniej praktyki Specya- 
lista do chorób sifilifycznych i skórnych. 
prkt. lekarz medycyny, chirurgii i akuszeryi 

J. EX UW REN"H HC Hu 


mieszkający przy ulicy Sobieskiego (nowa) licz. 12 


| pierwsze piętro, drzwi nr. 16. Ordynuje od Stej do 


lszej przed, od 2giej do 5tej po południu. 

Rany, wrzody, wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju, 
zakażna i kataralne upławy u meżczyzn i kobiet, stry- 
ktury, zgubne skutki samogwałtn, jak osłabienia 
nerwowe, imapotencye, nasieniotoki, inklinacye 
tudzież bladaezkę i niektóre wy- 
padki niepłodności — leczy bez bolu gruntownie i 
pod zaręczeniem najściślejszej dyskrecyi. Zamiej- 
scowym udziela rady listownie i wysyła na żadanie 
lekarstwa w dyskrecyonalny sposób. (4562 1 —?) 
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Na cytrę 


utwory muzyczne 


Enia Kalinowski 


są do nabycia we wszystkich składach 
nut i u kompozytora (ul. Koralnicka 1. 6 
na dole — obok placu akademickiego) 
we Lwowie. 
Katalogi gratis. — Cytry 
po cenach fabrycznych. 
(Także na raty.) 


Przegrane cytry i nuty kupuje lub 
mienia. 


WARNRKKKNNI KA 


(4805 1—2) 
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yłaczny Skład na Galicyę. 


pe 


Przez komisyę,* złożoną z Szan. 
delegatów wys. c. k. Namiestnietwa, 
wys. c. k. Jeneralnej komendy woj- 
skowej. wysokiego Wydziału krajowego 
itd. jako majlepszy ze wszystkich 
gatunków cementu uznany. (2707 12-16) 
BĘ Ceny najniższe! 


TPrawie darowane! 


Przyjęty do pozbycia od masy konkursowej upa- 
dłej fabryki towarów ze srebra „Bri- 
tania” olbrzymi zapas towarów sprzedajemy z po- 
wodu przyjętych wielkich zobowiązań płatniewych i 
zupełnego uprzytnienia lokalności 

o 75 procent niżej ceny szacun- 
kowej przeto prawie da rmo. 

Za tylko 7 zł. 25 et. azatem zaledwie za po- 
łowę kosztów wyrobu, otrzymać można następujący eo 
do jakości wyśmienity serwis przyborów sto- 
lowych z najwyborniejszego srebra 
„Britania“, (który picrwej kosztował 
29 złr.) :a który co do trwałości barwy białej 
gwarantuje się przez 25 lat. 

6 sztuk nożów stołowych z wybornemi angielskiemi 
klingami stalowemi 

sztuk praw. angieł. widelców ze srebra „Britania.“ 
sztuk ciężkich łyżek stołowych ze srebra „Britania.* 
sztuk wybornych łyżeczek do kawy ze sr. „Britania.“ 
ciężka chochla do mleka ze srebra „Britania.“ 
ciężka chochla do rosołu ze srebra „Britania,“ 
sztuk wybornie cyzełlowanych tacek (tablótów) 
sztuk wybornych krzyształowych podkładek pod noże 
piękne i ciężkie kubki do jaj 

przepyszne i najwyborniejsze tacki na ciasta 
wyborna eukierniezka lub pieprzuiczka 

wyborne sitko do herbaty najlepszego gatunku 

2 efektowne lichtarze salonowe. 

(48 sztuk) 

Wszystkie wyszczególnione powyżej przedmioty 
kosztują razem tylko 

7 złotych 25 centów 

Zamówienia zazaliczką pocztową (pobraniem) lub 
przesłaniem  należytości z góry, uskutecznia jak 
długo zapas starczy (3396 8—9) 


Vereinigte 
Britaniasilber - Fabriks- Depot 
Ww ien, 
(II Untere Donaustrassse 48.) 
BG Jośli się towar niepodoba przyjmuje się 
takowy napowrót w przeciągu 8 dni. 8 
= Setki pism dziękczynnych i uznania ze strony 
znawców, co do wyśiznienitości i wyborMmości 
tego fabrykatu. które z braku miejsca ogło- 
| szone być nie moga, znajdują się do publicznej wia- 
| domosci w naszem biurze Z 
— Dla umiknienia fałszerst prosimy 
spamniętać adres a dokładnie podać ulicę. 


dobrze 


e — et 


ha Dr. KARCZ | 


ulica Wałowa I. 3 we Lwowie, 


|| leczy wszelkie choroby skórze: wyprysk, 
łuszcz, liszaje, pierzchnieę, liszaj Żrący, 
strupień, świerzb, ospę, odrę itd, — wszel- 
kiego rodzaju owr. odzenia zołzowe i kił we 
i ich skutki, tudzież skutki nadużycia. 


Qrinaje coz. od 8—10 i 3—4. 
Dla ubogich codziennie od 2 do 3 godz. 
(Ewentualnie udziela rały listownie.) 


(Poradnik | złr. 20 cnt. za egzemplarz.) 
(4561 1-2) (© 


0O00 
mg” Nasienie Rzepy 


pastewnej ściernianki (Stoppelriibensaamen ). 
Jeden litr i złr. w a poleca 


J. BULSIEWICZ w Bochni. 


14325 3- 10) 


Zakład 2) 
naukowo wychowawczy Żeński 


Eufemii Niesiołowskiej 
w Krakowie 
ulica św. Jana I. 312, obok domu 
księżnej Cecylii Lubomirskej. 

Jak dotąd tak i nadal poleca się wzglę- 
dom szanownych rodziców i opiekunów. 

Udziela się tamże prócz nauk szkolnych 
języków: francuskiego, angielskiego, nie- 
mieckiego, rysunków, muzyki, spiewu. 
Konwersacya ciągła z cudziemcami zo 
stającymi w Zakładzie w trzech językach. 
Szanowni rodzice życzący sobie swe córki 
umieścić w tymże Zakładzie, raczą zgła- 
szać się listownie lub osobiście, Programy 
na żądanie przesyłane. (8541 1 6) 
o! 


JÓZEF PADEWSKI 


we Lwowie Rynek |. 13 
poleca 


HERBATE 
chiúsko - rosyjską 
1j, kilo po 2. 3, 4 i 5 złr. 
ils kilo wysiewków po złr. 120 
i 1.60, jakoteż w oryginalnym 
pakowaniu od  najsławniejszej 
firmy rossyjskiej 


Braci K. 18. Popów W Moskwie | 


1 fnt. po złr. 3.20, 360, 4 i 4.60 
ALBERTY 
île kilo złr. 1 i 1.15. 
JAMAIKA RUM 
1, fia. 1.75, 1.40, 1.20, 1.10 i1 zł. 
Zamówienia z prowineyi zwrot- 
ną pocztą nie licząc opakowania. 


(2103 23—?1 


Codziennie Świeże 


ORELE 


włoskie 


deserowe i na kompoty 
rozseła najstaranniej handel 


Stan. Markiewicza 


we LWOWIE w Rynku 1 42. 
(4604 2 


10) 


| 
| Dyamenty Sumatra. | 
| | 


nieskończony ogień, są czyste jak woda, 
i tylko za pomoca próby dają się od praw- 
dziwych odróżnić Wysyłamy bez opłaty 
porta: Pierścionki, lite ze złota doubl. 
sztuka po 314 zł Jaółczyki, lite ze 
złota doubl. para 5, 6 zł za nadesłaniem 
należytości franro, Przy zamówieniu na 
pierścionki należy podać objętość. 

Także ze złota double guziki do pół. 
koszulków z kamieniami 3, 4 zł, lite 
łańcuszki do zegarków na szyję ze złvta 
najnowszych fasonów 3, 4, 5 zł 

Skład fabryczny biżuteryi: 
Wiedeń, Praterstrasse 16, Wiedeń 
| (2478 4 6) 
WWR E E me. U zaa o) 0 we 


Te istotnie pyszne kamienie posiadają 
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C. k. uprzywilejowana 
3 


sacurazioni General 


w Fry escie 
założony w roku 1831 


Kapitał zakładowy 4200.000 zł. w. a. 


Rezerwy w gotówce na dział ubezpieczeń na życie 


LEG, 53a, AO złotych HR ct. w. a. 
Dyrekcya e. k. uprzyw. Assicurazioni Generali ma zaszczyt podać do po- 
wszechnej wiadomości, że główną agencye nbezpieczeń na życie dla Galicyi 
wschodniej powierzyła od 1 czerwe. 1880 począwszy Pavom 


J. LANDAU i R. LANDAU we Lwowie. ( 
Tryest d ia 31 maja 1880. 
Dyrekcya e. k. uprz. () 
Assicurazioni Generali. 
Z odwołaniem się do powyższego obwieszczenia jesteśmy gotowi przesyłać na każde żądanie 0 
programy i statuta bezpłatnie i przyjmować wnioski na ubezpieczenia na Życie. 
Subagentów przyjmujemy pod korzystneni warunkami 
Lwów dnia 1 czerwca 1880. 


J. Landau i R. Landau 


Biuro ulica Skstuska licz. 19. 


(391b 5—10) ; 
LCCCOOC SONOCOCOCSOOS=0 


letni 


` ie gamskiê: 


Owoce i Jarzyny 
świeże t. j. 
, Morele, Czereśnie, Śliwki francuskie, Wisznie, 
Kalafiory, Szparagi. Ogórki i t. p. 


otrzymuje codziennie i sprzedaje najtaniej handel Nasion 


WILHELMA ADAMA we Lwowie 


oraz poleca teraz do siewu zupełnie świeżą 


Rzepe pastewnaą (Scierniówki) i Turnips angielski 
biała okrągła "s kig. hiały, okrągły lub długi "s Klg. 
biała długa "4 klg. żółty olbrzymi 1a klg 

Obstalunki na prowincyę usknteczniam jak najsiaranniej opakowane. 
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NSST NAN NOP SPASS NY SPAN 


LS” Wskutek dobrych zbiorów „JB 
po znacznie zniżonych cenach 


RAWA 


w najw borniejszych «romatyczny: h 
gatnukach 


gruboziarnista Ceylon po I a? et. 
wyborna Mokka po I zł. 75 cnt. 


kilo 
zielona Jawa po 1 zao cent. 


dostarcza 
w belash pocztowych po 43/, kilo ezy= 
stej wagi z oplata cła i franoo 
za pobraniem 


R. Maiti 


wv Ery esci ©. 
Wszystkie inne gatunki po cenach 
pajtańszych w zapasie. 
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RUM z JAMAIKI, 
KONIAK 


wprost z Cognaku 
ROSOLISY 
i Likwory 


sprzedaje handel 


só 


pod firmą 


Karol Werner 


we Lwowie 
| po cenach hurtownych. 
(4344 3—-) 


trament czarny 
kampeszowy 


wynalazku 


JANA ERENAFCOWICZA 


magistra farmacyi i zaprzysięgłego 
chemika sądowego, 
odszczególniony dwoma medalami zasługi, przewyższa 
wszystkie dotychczas znane atramenty, nie pieśnieje, 
nie osadza się, nie gęstnieje, piór nie psuje, jest nie- 
szkodliwy, płynny i czarny raz na zawsze. LITR tego 
znakomiiego atramentu kosztoje 50 cnt. 
flaszki po 10, 17, 25 i 30 centów. 
Uk” P. P. kupcom odstępuję znaczny rabat. 


m ZA 
Do Wielmożnego Pana IIINATOWICZA | 
s w miejscu. 
Używając od dłuższego czasu w biurze naszem 
atramentu czarnego kampeszowego z pracowni pań- 
skiej, z przyjemnością potwierdzamy, że takowy pod 
każdym względem dobrym sie okazæ, zarazem czyni- 
my dalsze zamówienie na 3 flaszki. Z poważaniem 
Towarzystwo zaliczkowo we Lwowie, stowarzyszenie 
z nieograniczoną poręką. 
W. Dąbrowski. N Żabicki, Dr. Zgórski. 


Do Wielmoż: ego Iana IHNATOWICZA! 
Atrament z fabryki pańskiej przewyższa wszyst- 
kie znane, dotychczas w biurze używane. Jest czarny, 
płynny, nie osadza się i nie pleśnieje, przez oddawcę 
niniejszego prosze o 4 litry do kasy oszczędności. 
Z poważaniem, bnehhalter Koczyndyk. 
Wielmożny Panie? 
Dowiedziawszy się, że Prześwietna administra- 
cya dochodów niestałych miasta Lwowa, znalazła a- 
tramnent pański za najodpowiedniejszy do potrzeb kan- 
celaryjnych, przeto proszę o 1 litr atramentu czarnego 
kanrpeszowego. Z poważaniem 
Antoni Drążkiewicz. 
Wielmożny Panie l 
Atrament Wgo Pans, którym właśnie piszę, 
est bardzo dobry, będę więe stałym klientem na ts- 
kowy. Z poważaniem 
Niemirów Maślańkiewiez. 
Wielmożny Panie! 
| _ Słysząc tyle zalet o atramencie wynalazku pan- 
skiego, uprasznim przeto o spieszne nadesłanie tym- 
czasowa 20 liter. 
Przemyśl. 


Schmieãt 
Dyrektor c. k sądu obwodowego. 
Wielmożny Panie ! 

Używając od roku atramentù wyrobu Wielmoż- 
nego Pana i będąc zupełnie z niego zadowolnionym, 
upraszam o przysłanie nam takowego 4 litry 

Radzicchów. Z poważaniem 
Towarzystwo taliczkowe. 


Wielmożny Panie! 

Proszę z łaski „wcjej przysłać tego znakomi- 

tego atramentu czarnego kampeszowego 6 litr. 
Wiźnica nad Czeremoszem. 1. Aichmiller. 
Wielmożny Panie! 

„Przekonawszy się o dobroci atramentu z fabry- 
ki pańskiej, upraszam o jak najrychlejsze przysłanie 
5 liter. Z poważaniem 

Karol Gawlewicz w Feisztynie. 


Wielmożny Panie! 
Proszę mi przysłać 1 litr atramentu, który 

est bardzo dobry 

Wołkowce. 
Wielmożny Panie: 
Ponieważ W ielmożnego Pana atramentu używa- 
łem, którego dobroć wszystkie inne przewyższa 
przeto proszę o nadesłanie 2 liter atr W la 
iazku pańskiego. "= A 
W Kotowicz, e, k. pacztr 
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A. Zbyszewski. 
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